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Dzisiaj będzie przeważnie sło­

necznie z najwyższą temperaturą 
do 82 F (27.8 C), wiatry pół­
nocno-zachodnie z prędkością od 
10 do 15 mil na godz.

Jutro bez większych zmian, moż­
liwość przelotnych burz.

Wschód słońca o godz. 5:56 ra­
no, zachód o godz. 7:54 wiecz.
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Pojutrze, środa, 15 sier­
pnia — Wnibowzięcie N.M.P.
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Ostatni z Więzionej 
“Jedenastki” 
Na Wolności

Warszwa (UPI) — W dniu dzisiej­
szym mury więzienia przy ul. Rako­
wieckiej w Warszawie opuścił 43-letni 
Henryk Wujec, współzałożyciel KSS 
“KOR”, a następnie doradca “Soli­
darności”. Podobnie jak 3 pozosta­
łych przywódców Komitetu Samo­
obrony Społecznej “KOR” oraz 7 
przedstawicieli władz “Solidarności” 
był on przez 2.5 roku więziony bez 
procesu.

Bezpośrednio po wyjściu na wolność 
Wujec odmówił przekazywania ja­
kichkolwiek komentarzy. Jest on os­
tatnim z więzionej “Jedenastki”, któ­
ry w ramach proklamowanej niedaw­
no amnestii, przekroczył bramę wię­
zienną. W sobotę z tego samego wię­
zienia na Rakowieckiej, zwolniono 
bowiem ostatniego z przetrzymy­
wanych tam działaczy “Solidarności”, 
Jana Rulewskiego.

Akcje 
Libańskich 

Partyzantów 
Bejrut, Liban (UPI) — Partyzanci, 

walczący przeciwko izraelskiej oku­
pacji południowego Libanu, przepro­
wadzili w niedzielę 3 akcje przeciwko 
stacjonującym tam oddziałom Izrae­
la. W jednej z nich dokonano eksplo­
zji na odcinku drogi, prowadzącej do 
Tyru, którą przejeżdżał właśnie izra­
elski transport wojskowy. W wyniku 
akcji, jak podała rozgłośnia radiowa 
chrześcijańskiej falangi “Wolny 
Liban”, jeden żołnierz izraelski zgi­
nął oraz jeden doznał obrażeń.

Doniesieniom tym zaprzeczyły wła­
dze izraelskie, które poinformowały, 
że nie posiadają żadnych danych ani 
o eksplozji, ani tym bardziej o ponie­
sionych w jej wyniku stratach.

Chrześcijańska rozgłośnia przeka­
zała także informację o dwóch ata­
kach partyzantów na izraelskie gar­
nizony wojskowe, położone na połud­
niowych oraz zachodnich przedmieś­
ciach Sydonu. W walkach doszło do 
wymiany ognia z karabinów maszy­
nowych, niemniej po żadnej ze stron 
nie zanotowano obrażeń.

Akcje zbiegły się z pogłoskami, 
jakie nadeszły z izraelskich kół rzą­
dowych, jakoby władze tego kraju za- 
merzały zakończyć okupację połud­
niowego Libanu i w ciągu najbliż­
szych 6 do 8 tygodni wycofać stamtąd 
swoje 10-tysięczne oddziały. Zapyta­
ny o wiarygodność tej informacji, 
rzecznik izraelskiego ministerstwa 
spraw zagranicznych stwierdził jed­
nak, że są to jedynie plotki, które nie 
posiadają żadnego potwierdzenia w 
rzeczywistości.

Tymczasem w stolicy Libanu, Bej­
rucie, po 4 dniach walk, trwających 
tam pomimo oficjalnego zawieszenia 
ognia, w sali kinowej nastąpił wczo­
raj wybuch dynamitu. Władze zapew­
niają, że obeszło się bez obrażeń.

Jeńcy 
Wrócili Do ZSRR

Berno, Szwajcaria (CSM) — Dwóch 
żołnierzy sowieckiej armii, którzy 
zostali wzięci do niewoli przez mu­
zułmańskich powstańców w Afgani­
stanie opuściło Szwajcarię i powróciło 
w tym tygodniu do ZSRR. Na mocy 
międzynarodowych porozumień oraz 
zgodnie z zasadami, wynegocjowa­
nymi przez zarząd Czerwonego Krzy­
ża, sowieccy jeńcy są przekazywani 
przez partyzantów do Szwajcarii, 
gdzie po 2 latach zezwala im się 
na powrót do kraju. Pierwszych trzech 
jeńców zwolniono w maju tego roku, 
niemniej dwóch z nich postanowiło 
pozostać na Zachodzie. Pięciu innych, 
niedawno przekazanych przez pow­
stańców, przebywa w specjalnie utwo­
rzonym w tym celu obozie jenieckim 
pod Zurichem.

WAŁĘSA 0 POTRZEBIE DIALOGU
Posłanie Kardynała Bernardino Zaapelował 

o Pluralizm
Łapówkarstwo 
Na Wysokim 

Szczeblu

LONDYN. — Zdjęcie zrobione z satelity brytyjskiego. Przed­
stawia stocznię sowiecką w Nikola je wie, gdzie budowany 
jest lotniskowiec o napędzie nuklearnym o wyporności 75,000 
ton. (UPI)

Prezydent Reagan 
o Podwyżce Podatków

Do Wiernych 
w Polsce

Krytyka Represji Rządu 
Wobec Kościoła; 
Solidarność z Polską
Bydgoszcz. (ST CT) — Arcybiskup 

chicagoski, Joseph Bemardin, prze- 
wypowiedział się w swoim niedzielnym 
wypowiedział się w swoim niedielnym 
kazaniu przeciwko represjom stoso­
wanym przez rządy krajów komuni­
stycznych wobec wiernych. Kardynał 
skrytykował praktyki stosowane przez 
te rządy, zmierzające do ograniczenia 
wolności wyznania.

Kardynał Bemardin, w czasie mszy 
porannej w Bydgoszczy w kościele 
św. Wincentego de Paul powiedział, 
“Nie jest łatwym życie w społeczeń­
stwie, w którym istnieje obojętność 
wobec Boga oraz zasad chrześcijań­
skich, ale trudniejsze jest jeszcze ży­
cie w społeczeństwie, w którym panuje 
otwarta opozycja w stosunku do Ko­
ścioła oraz opresje.”

Sprawa opresji wobec Kościoła oraz 
walka społeczeństwa polskiego o wol­
ność wyznania była i będzie głównym 
tematem wystąpień kardynała Ber- 
nardina, który przybył do Polski w 
piątek na zaproszenie prymasa Glempa

W czasie mszy w Bydgoszczy, kar­
dynał powiedział do zebranych 2,000 
wiernych, iż bez względu na to jak 
możemy być zniechęceni i zrezygno­
wani zwalczając opozycję do Kościoła 
oraz religii, to powinniśmy zawsze 
pamiętać, że “Bóg jest z nami”

Kardynał, wspominając wiernych 
w Chicago, szczególnie tych, którzy 
są polskiego pochodzenia, a jest ich 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

2 War 
Katastrofy 
Morskiej

Las Palmas, Hiszpania (UPI) — W 
połowie ubiegłego tygodnia, w wyniku 
katastrofy, jaka nastąpiła na Atlan­
tyku ok. 110 mil na północny zachód od 
wybrzeży Maroka, zatonął hiszpański 
trawler rybacki, przystosowany do 
połowu sardynek. W wyniku katastro­
fy zginęło 21 spośród 28 członków zało­
gi statku.

“Islamar III” został uznany za za­
giniony w czwartek wieczorem. Od 
tego czasu trwały wytężone próby je­
go odnalezienia, które nie przyniosły 
jednak żadnych rezultatów. Akcję ra­
tunkową ustrudniały w dużym stop­
niu porywiste wiatry, które wiały nie­
przerwanie w rejonie poszukiwań.

Dopiero wczoraj, przepływająca w 
okolicy łódź wzięła na pokład jednego 
z rozbitków. Człowiek ten, aczkowiek 
całkowicie wyczerpany, został urato­
wany. Na linie było wraz z nim zwią­
zanych 3 innych marynarzy, którzy 
nie wytrzymali jednak kilkudziesięciu 
godzin przebywania w wodzie, toteż w 
momencie, kiedy nadeszła pomoc by­
li już martwi.

Uratowany rozbitek, który w chwili 
obecnej znajduje się w szpitalu, w 
bardzo niewielkim stopniu zdołał wy­
jaśnić przyczyny katastrofy. Stwier­
dził, że w czasie, gdy nastąpiła, statek 
z pełnym ładunkiem płynął w kierun­
ku Wysp Kanaryjskich, dokąd miał 
przybić w sobotę. Rozbitek dodał rów­
nież, że w pewnym momencie usłyszał 
dwie eksplozje w maszynowni traw- 
ra, po czym zaczął on błyskawicznie 
tonąć.

Właściciel statku, przedsiębiorstwo 
frachtowe Salazonera Islena zapowie­
działo, że przeprowadzi szczegółowe 
dochodzenie w sprawie przyczyn wy­
padku. Przedsiębiorstwo zaprzeczyło 
również, jakoby liczba ofiar katastro­
fy wynosiła, jak podają niektóre źró­
dła, 32 osoby.

Santa Barbara, Cal. (UPI) — Pre­
zydent Reagan przyznał w niedzielę, 
że może podwyższyć podatki w swoim 
drugim terminie urzędowania, ale nie 
posiada planów podwyżki obecnie, 
zaś zgodzi się na podwyżkę “jedynie w 
ostateczności.”

Zamierzając wyjaśnić różne mie­
szane opinie z kół administracji rzą­
dowej na temat podatków Reagan 
wydał oświadczenia, które przysło­
wiowo pozostawiają drzwi otwarte 
dla podwyżki podatków w przyszłym 
roku.

Demokratyczny oponent Prezyden­
ta, Walter Mondale, jest zdania, że 
podwyżka będzie konieczna dla 
zmniejszenia deficytu w budżecie fe­
deralnym.

W poprzednim tygodniu Reagan 
wykluczył wszelkie podwyżki podat­
ków, zaś w oświadczeniu niedzielnym 
stwierdził, że jako Prezydent będzie 
używał swojej władzy, aby nadal po­
stępował silny rozwój gospodarczy, 
jak też aby usuwać rozrzutność w wy­
datkach rządowych, a tą drogą zmniej­
szać deficyt.’

Podtrzymując swoje oświadczenia 
złożone na konferencji prasowej 24 
lipca Prezydent powiedział, że jedy­
nie po zmniejszeniu do absolutnego 
minimum marnotrawstwa w wydat­
kach rządowych oraz zredukowaniu 
rozmiarów rządu rozważy on podwyż-

Nowe Osiedle 
Żydowskie 

Pod Hebronem
Hebron, zach. wybrzeże Jordanu 

okupowane przez Izrael (UPI) — 
Izraelscy robotnicy pod ochroną 
uzbrojonych żołnierzy zakładali linie 
wysokiego napięcia oraz doprowadza­
li wodę do nowego osiedla izraelskiego 
założonego na okupowanym zach. wy- 
rzeżu rzeki Jordan.

Osiedle to nosi nazwę Tel Rumeida 
i znajduje się na biblijnym piaszczy­
stym wzgórzu wychodzącym na mia­
steczko Hebron, zamieszkałe w więk­
szości przez Arabów. Maleńkie to 
osiedle założone zostało na terenach 
wykopał takowych, na których aktual­
nie prowadzi się poszukiwania śladów 
istnienia miast opisanych w Starym 
Testamencie. Założenie nowego osie­
dla zatwierdzone zostało przez mini­
stra obrony Izraela, Moshe Arensa.

Osiedlanie się pierwszych Żydów 
zbiega się z czasem kiedy w Izraelu 
trwają wysiłki o powołanie do życia 
rządu jedności narodowej. Jest to je­
dnocześnie określane jako bardzo 
ambarasujące posunięcie dla pre- 
miera-dezygnata oraz przywódcy 
Partii Pracy Shimona Peresa, który 
prosił o wstrzymanie zakładania no­
wych osiedli na czas negocjajci z rzą­
dzącą dotychczas partią Likud w 
sprawie powołania do życia nowego 
rządu. 

kę podatków, aby usunąć rozbieżności 
między wpływami i wydatkami.

“Ale nawet wówczas nie będę brał 
pod uwagę podwyżki podatków od oso­
bistego dochodu pracujących Amery­
kanów” — stwierdził Prezydent w 
pisemnym oświadzeniu, przekaza­
nym środkom masowego przekazu 
przez biuro prasowe Białego Domu w 
Santa Barbara.

“Zmniejszyłem ciężary podatkowe 
amerykańskiego społeczeństwa i 
chcę je dalej zmniejszać” — głosi 
oświadczenie Prezydenta. “Nie mam 
planów podwyższania podatków, ani 
też nie zgodzę się na żaden plan pod­
wyżki. Mój oponent spędził swoje poli­
tyczne życie na popieraniu zwiększe­
nia podatków oraz zwiększenia wy­
datków. Dla niego podwyżka podat­
ków jest pierwszym środkiem. Dla 
mnie jest to środek ostatni.”

Zakończenie 
XXIII Olimpiady 
w Los Angeles 
Los Angeles (UPI) — Trwająca 2 

tygodnie Olimpiada na ziemi amery­
kańskiej mimo obaw ataków terro­
rystycznych, korków ulicznych oraz 
innych kłopotów, zakończyła się 
triumfalnie piosenką, tańcem oraz 
międzynarodową harmonią.

Juan Antonio Samaranch, przewod­
niczący Międzynarodowego Komi­
tetu Olimpijskiego” określił igrzyska 
jako “idealnie” przebiegające jeszcze 
na długo przed ich zakończeniem. 
Ogólnie panuje przekonanie, że obec­
ne igrzyska należą do najbardziej 
pokojowych i dochodowych we współ­
czesnej historii.

Olimpiada okazała się najbardziej 
korzystna dla sportowców amery­
kańskich, którzy uzyskali w sumie 174 
medale, w tym 83 złote. Przewyższyli 
oni tym samym o 3 medale lekko­
atletów sowieckich, w czasie olimpia­
dy w r. 1980, zbojkotwanej przez 
USA w wyniku inwazji sowieckiej na 
Afganistan.

Prez. Reagan spotka się dzisiaj na 
śniadaniu z olimpijczykami amery­
kańskimi, reprezentującymi takie 
dziedziny jak: gimnastyka, pływanie, 
kolarstwo, wioślarstwo, koszykówka, 
siatkówka, zapasy, strzelanie, skoki 
do wody oraz inne.

Igrzyska w Los Angeles ustanowiły 
nowy rekord widzów na stadionach. 
Okazało się, że Olimpiadę widziało 
bezpośrednio 5.7 min osób. W czasie 
niedzielnej ceremonii zakończenia 
Olimpiady w koloseum udział wzięło 
92.000 osób.

Wzrost Kursu Dolara
Londyn (UPI) — Kurs dolara 

wzrósł dziś w stosunku do większości 
walut zachodnioeuropejskich (2.9215 
DM, 2.4597 SF, 8.9600 FF, 1,795 lirów 
i $1.3065 za 1 ft. szt.)

Cena złota spadła w Londynie do 
$343 za uncję.

Moskwa. (CT) — Ku ogromnemu 
zaskoczeniu mieszkańców Moskwy, 
na początku tygodnia usunięto z pracy 
dyrektora wydziału handlu sowieckiej 
stolicy, Nikołaja Tregubowa, od lat 
znanego z uczciwości. Rzekomo nie­
przekupny Tregubow będzie odpowia­
dał w sądzie właśnie za łapówkarstwo.

Na początku roku zamknięto, a na­
stępnie wykonano egzekucję na dy­
rektorze największego sklepu spożyw­
czego w Moskwie tzw. “Gastronom 
Jeden” Stracony Jurij Sokołow był 
również odpowiedzialny za przyjmo­
wanie łapówek.

Andropow jest niebezpieczny nawet 
zza grobu. Wypowiedziana przez niego 
walka z korupcją zatacza coraz szerze 
kręgi, które, jak zauważyło wielu ko­
mentatorów, coraz bardziej zacie­
śniają się wokół Kremla. Aresztowany 
w tym tygodniu Tregubow był jednym 
z najbardziej wpływowych ludzi w 
sowieckiej stolicy.

Izrael 
Na Drodze 

Do Jedności
Jerozolima (UPI) — Obie główne 

partie polityczne w Izraelu ujawniły, 
że w rokowaniach o utworzenie “rzą­
du jedności” osiągnięto “rzeczywiste 
postępy.”

Przedstawiciele bloku Likud i Par­
tii Pracy konferowali przez trzy go­
dziny w niedzielę . Z istniejących in­
formacji wynika, że obie strony zbli­
żają się również do porozumienia w 
kluczowym zagadnieniu osiedli ży­
dowskich na okupowanych przez 
Izrael obszarach arabskich.

Rzecznik Likud oświadczył, że 
istnieją odczucia o możliwości utwo­
rzenia “Rządu Jedności.” Rzecznik 
Partii Pracy powiedział, że rokowa­
nia o “rząd jedności” przyniosły po­
stępy. Peres i Shamir zgodzili się, aby 
w tym tygodniu odbyć drugie prywat­
ne spotkanie, którego celem ma być 
zdecydowanie, który z nich ma stanąć 
na czele nowego rządu.

Obie strony ogłosiły, że w tym ty­
godniu odbędą się spotkania dwóch 
wspólnych komitetów, dla spraw spo­
łeczno gospodarczych oraz dla spraw 
polityki zagranicznej i obrony kraju. 
Komitety te opracują zasady współ­
rządzenia.

Koła polityczne są zdania, że sam 
fakt utworzenia tego rodzaju komite­
tów “jest znakiem postępu w rokowa­
niach.”

Jeśli chodzi o nowe osiedla żydow­
skie na terenach arabskich obie stro­
ny zgodziły się, aby przeprowadzić 
ostre ograniczenia w budowaniu no­
wych osiedli, wyjaśniając to stano­
wisko “brakiem funduszów.”

Demonstrują 
Przeciw Rabinowi 
Meirowi Kahane

Jerozolima (UPI) — Setki konnej 
policji i specjalnej straży granicznej 
zostały zmobilizowane, aby zapobiegać 
zaburzeniom, gdyż conajmniej 5,000 
Izraelczyków zamierza protestować 
przeciw zaprzysiężeniu rabina Meira 
Kahane członkiem parlamentu (Knes­
set).

Sprawa zaprzysiężenia bojowego 
rabina, który jest Amerykaninem z 
urodzenia, a chce wyrzucić Arabów 
z Izraela, przesłania wszystko co jest 
związane z rozpoczęciem sesji 11-go 
parlamentu Izraela.

Po ceremonii otwarcia sesja zosta­
nie odroczona, gdyż wybory z 23 lipca 
nie przyniosły rozstrzygnięcia która 
z głównych partii ma tworzyć nowy 
rząd.

Kahane zdobył miejsce w parla­
mencie i zamierza swój urząd oraz 
parlamentarny immunitet wykorzy­
stywać na rzecz akcji przeciw Ara­
bom.

Związkowy 
Podkreślił, Że Sankcje 
Spełniły Swą Rolę 
Propagandową

Gdańsk (UPI, ST)—Przewodniczący 
“Solidarności”, Lech Wałęsa ostrzegł, 
że jeśli komunistyczny reżim Polski 
nie przystąpi do negocjacji z robotni­
kami, w kraju może dojść do nowej 
fali demonstracji.

“Ogólny nastrój społeczeństwa nie 
jest dobry”, stwierdził Przewodni­
czący, “Istnieje niezadowolenie z 
powodu trwającego kryzysu ekono­
micznego, które łatwo może się prze­
rodzić w otwarte akcje protestacyjne”. 
Wałęsa podkreślił, że proklamowanie 
amnestii, która objęła również wię­
źniów politycznych stanowiło krok we 
właściwym kierunku, niemniej na­
stępnym krokiem powinien być bez­
względnie dialog ze społeczeństwem.

“Jeżeli Jaruzelski był w stanie 
ogłosić amnestię, z pewnością może 
posunąć się dalej i usiąść z nami 
przy stole konferencyjnym, otwierając 
tym samym możliwość współpracy 
bez konfliktów, dodał Wałęsa. “My 
wyciągamy rękę i nie stanowimy dla 
władz zagrożenia. Rządowi łatwiej 
jest chyba działać, gdy pracujemy 
wspólnie”.

Przewodniczący, który przed ty­
godniem odbył spotkanie z Prymasem 
Polski, kardynałem Józefem Glem­
pem podkreślił, że Kościół popiera 
żądania społeczeństwa, które domaga 
się pluralizmu związkowego. Przed­
stawiciele reżimu wielokrotnie stwier­
dzili jednak po ogłoszeniu amnestii, 
że “Solidarność” jest sprawą prze- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Krwawe 
Zamieszki 

w Irlandii Phi.
Belfast, Irlandia Płn. (UPI) — Licz­

ne oddziały katolickiej młodzieży zor­
ganizowały wczoraj w Belfaście po­
tężną demonstrację antybrytyjską, 
podczas której obrzuciły kamie­
niami oraz bombami benzynowymi 
wezwaną na miejsce akcji policję. 
Młodzi ludzie uprowadzili również je­
den z miejskich autobusów, który 
następnie podpalili.

Demonstracja została zorganizowa­
na w 13 rocznicę decyzji ówczesnego 
rządu Wielkiej Brytanii, by mieszkań­
ców Irlandii Północnej, podejrzewa­
nych o przynależność do organizacji 
paramilitarnych, internować bez na­
kazu aresztowania. Zasadę tą zarzu­
cono w roku 1975, niemniej stała się 
ona pretekstem do wczorajszych za­
mieszek.

Policja, która nie była w stanie za­
panować nad sytuacją, otrzymała w 
końcu rozkaz strzelania plastikowymi 
pociskami. Po kilku salwach ostrze­
gawczych funkcjonariusze oddali 
strzały w kierunku tłumu, w wyniku 
czego jedna osoba zginęła, a około 20 
zostało rannych. Zmarłego zidenty­
fikowano jako 22-letniego Seana 
Downsa.

W czasie wczorajszych protestów 
policja usiłowała też ująć prawnika z 
Nowego Yorku, obywatela amerykań­
skiego, Martina Galvina. Na początku 
demonstracji rozpoczął on przemó­
wienie, które jednak przerwał, gdy 
zauważył zbliżających się policjan­
tów. Zbiegł prawdopodobnie w prze­
braniu funkcjonariusza policji.

Galvin stoi na czele organizacji 
NORAID (Amerykański Komitet Po­
mocy dla Irlandii Północnej), która 
udziela pomocy Irlandzkiej Armii Re­
publikańskiej. Zarówno władze ame­
rykańskie jak i brytyjskie wykryły, że 
pomoc polega między innymi na niele­
galnym zaopatrywaniu IRA w broń 
i amunicję, wykorzystywaną potem 
w starciach ulicznych.
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Kronika Harcerska
"Z Dzieckiem Swoim Rozmawiaj Po Polsku 

iPrzekaż Mu Polskie Tradycje"
Ducha obozu czy kolonii najłatwiej 

poznać przy jakimś zbiorowym wys­
tępie, wycieczce czy ognisku.

W czasie weekendu — 21 i 22 lipca 
— mieliśmy na terenie ośrodka, aż 
trzy takie momenty.

W sobotę — ogólne ognisko dla 
wszystkich jednostek i gości przy­
gotowane i przeprowadzone przez 
“Obóz Olimpijski” harcerek, a które­
go program opierał się o pracę tygod­
niową obozu. Harcerki przygotowały 
bardzo urozmaicony, przeplatany 
piosenkami i pokazami program 
ogniska, w którym występowały 
wszystkie 5 zespołów, które jak 
wspomnieliśmy — przybrały jako 
swoje godła nazwy poszczególnych 
krajów świata, starając się poznać 
zwyczaje, piosenki każdego z nich.

Szkoda jednak, że bardzo było mało 
dawnych harcerskich piosenek, które 
mogliby śpiewać wszyscy zebrani 
przy ognisku.

Z ogniska można było stwierdzić, 
że program obozu był pracowity, 
bogaty, a harcerki stanowiły grupę 
zżytą, pełną inicjatywy.

Na ogniskach harcerskich nie ma 
popisujących się i widzów — wszyscy 

> stanowią jedną wielką rodzinę i biorą 
w niej czynny udział. Nawiązując do 
tej zasady nieliczna grupka instruk­
torów — jak druhna prowadząca 
ognisko podała “wcześnie urodzo­
nych” — włączając się w program 
wiązanką piosenek “Wszystko mi 
jedno”. Śpiewali odważnie, śmiało, 
dziarsko porywając wszystkich, 
którym były znane poszczególne pio­
senki. Zdobyli zasłużone brawa, a po 
ognisku pochwały.

Wśród gości, w większości rodzi­
ców i młodzieży był prof. T. Karpo­
wicz, za którego kadencji został za­
kupiony ośrodek, hm. J. Lubecki, 
przewodniczący z Okręgu, J. Pawlus 
hon. prezes KPH oraz podwójny ins­
truktor harcerski i skautowy — phm. 
E. Mokwa.

Ognisko zakończono modlitwą prze­
prowadzoną przez kapelana KPH hm. 
St. Czpiewskiego.

★ ★ ★
W niedzielę uroczysta Msza św. we 

leśnej kaplicy nad “Gopłem”, rozpo­
częła uroczystości odsłonięcia pom­
nika patrona Ośrodka Harcerskiego 
Cypriana K. Norwida. Odprawił ją i 
wygłosił okolicznościowe kazanie ks. 
S. Czapiewski podkreślając katolicki 
charakter twórczości poety. Młodzież 
i rodzice gremialnie przystąpili do 
Stołu Pańskiego. Wspólne śpiewanie 
pieśni religinych świadczyło o wspól­
nocie duchowej i więzie, która łączyła 
wszystkich zebranych — tworząc 
jedną wielką rodzinę harcerską.

Bezpośrednio po Mszy św. nastąpiło 
uroczyste odsłonięcie i poświęcenie 
pomnika. Przemawiały dwie osoby: 
prezes KPH K. Więcek i prof. T. Kar­
powicz wybitny znawca literatury 
polskiej, a w szczególności twórczoś­
ci C. Norwida i tamtej epoki historii 
Polski.

★ ★ ★
Prelekcja profesora — ciekawa, na 

wysokim poziomie naukowym, pełna 
zaskakujących szczegółów z życia C. 
Norwida oraz o jego wpływie na pols­
ką poezję — wzbudziła żywe zairitere- 
sowanie wśród licznie przybyłych ro­
dziców, gości i naszej starszej mło­
dzieży!

Jednak dotkliwy upał na otwartym 
polu polanki przeszkodził w uroczys­
tości. Młodzież — a zwłaszcza zuchy 
nieprzyzwyczajona do długiego sta­
nia w upale odchodziła. Nawet doro­
słym trudno było wytrwać, mimo że 
zarówno treść jak i forma opowieści 
snutej przez profesora była ogromnie 
interesująca.

Wśród uczestników uroczystości 
zauważało się dość liczną grupkę 
mieszkańców z okolicznych miejsco­
wości, z reporterką lokalnego “Times- 
Heratyi”. Piękny i oryginalny pomnik 
— pomysłu i dzieła pracy ks. kape­
lana hm. St. Czapiewskiego — uwie­
cznił w Harceskim Ośrodku w Sta­
nach Zjednoczonych — polskiego poe­
tę, romantyka Cypriana Kamila Nor­
wida — wyrytym w brązie cytatem 
z jego wiersza “Czasy” — “O, nie 
skończona jeszcze wieków praca... 
(którego dopełnieniem jest druga 
linia....) “nie przepalony jeszcze 
glob sumienia”.

Głęboka ta myśl jest hasłem wzy­
wającym nas do ciągłej pracy nad 
sobą, nad swym doskonaleniem, by 
tą drogą ulepszyć ludzkość i Świat.

★ ★ ★
Uroczystości norwidowskie nie za­

kończyły pracowitego i atrakcyjnego 
weekendu w naszym ośrodku.

Kolonia zuchowa — licząca 38 zu­
chów dziewczynek pod kierownictwem 
phm. A. Słomiany, hufcowej — przy­

gotowała miły, rozśpiewany Kominek, 
którego programem była insceniza­
cja amerykańskiej bajeczki o mą­
drym kruku, który swymi pomysłami 
i sztuczkami sprawił powstanie słoń­
ca rozjaśniającego świat, wody która 
popłynęła strumieniami i rzekami po 
świecie, a niebo ozdobił gwiazdami. 
Rzeki napełnił rybami. A kiedy świat 
został zalalny potopem szczęśliwie 
uratował jej różnych mieszkańców.

Poszczególne części inscenizacji łą­
czyły piosenki w bardzo dobrym wy­
konaniu zuchów i choć z kartkami 
w ręku. Narratorem była zuch Edyta 
Stasiewska, mądrym czarodziejem 
krukiem — Diana Stężalska.

Insenizację na język polski prze­
tłumaczyła, opracowała, dobierając 
lub nawet sama komponując melodię
— sam. Dorota Iżewska, a pomagały 
jej: jej siostra Beata, Małgosia Hass 
i Ewa Wojtan. Inscenizacja i śpiew 
zuchów zaimponowały wszystkim. 
Chyba “pobiły” one tu nawet harcerki

Kominek spotkał się z entuzjaz­
mem ze strony licznie zgromadzonych 
rodziców, gości i młodzieży harcers­
kiej. Oklaskom nie było końca.

★ ★ ★
Natura Ciągnie Wilka Do Lasu

Phm. Edward Mokwa harcerz i 
skaut w jednej osobie — instruktor 
obu Organizacji, nie wytrzymał w 
Chicago, gdy w naszym ośrodku od­
bywały się kolonie i obozy. Wybrał 
się w tamte strony. Zaglądał na kolo­
nie i obozy — kilkakrotnie.

Najlepiej jednak czuł się wśród 
zuchów. Zastępował drużynowe 
gromad, nauczył zuchów indiańskiej 
piosenki w języku angielskim, uci­
szał zuchów magicznymi ruchami, 
zwoływał bawolim rogiem, wreszcie 
wytańczył się za wszystkie czasy w 
karuzeli.

Przywiązał do siebie mały ludek, 
którego część żegnała druha słowami 
“bye Dady”. Należy tu stwierdzić 
że marnuje się wrodzony talent wo- 
dzowski instrukturaj zuchowego. A 
szkoda. Wdzięczne zuchy — za zaba­
wy i smaczne arbuzy — dziękowały 
gromkim — “Dziękujemy” i Czuj! 
Czuj!, Czuj!

Pierwsze Wrażenia 
z Obozu Wędrownego

Przyjazd do Colorado był szczęśli­
wy. Wszyscy zdrowo i cało dojechali 
w niedzielę. Nasz obóz rozbiliśmy 
przy “Glacier Basin” u podnóża du­
żych gór “Long Peak”, “Taylor Peak’ 
i innyh. Wspaniałe widoki na góry 
i świerki.

W poniedziałek mieliśmy wycieczki 
w teren do Mymth Lake, Bear Lake i 
innych. Po południu zajęcia topogra­
ficzne z kompasem. Wtorek przygoto­
wania na pięciodniową wycieczkę w 
góry i zwiedzanie miasta Boulder. 
Wieczorem mieliśmy gości z Denver
— między innymi był Jurek Macher- 
czyk, światowej sławy badacz, który 
ze swoją ekipą przepłynął kajakiem 
najgłębszy Kanion świata w Peru. 
Tam również odkryli oni serię wodos­
padów, którym dali nazwę: “Jan 
Paweł II” — na cześć naszego Ojca 
Świętego.

W środę wyruszyliśmy wszyscy — 
osiem osobnych grup na wielką pię­
ciodniową przygodę w Góry Skaliste.

Pogoda piękna, ale w górach i 
deszcz nie psuje harcerskiej dobrej 
atmosfery. Prymitywne warunki ży­
cia, ciężar plecaków i inne ciśnienie 
atmosferyczne, też nie zrażają nas. 
Wszyscy są zadowoleni. Przed nami 
jeszcze jeden tydzień, który pozwoli 
nam zwiedzić sąsiednie tereny, rezer­
waty narodowe i Aspen.

Wszyscy pozdrawiamy naszych 
rodziców, znajomych i Polonię chica- 
goską. Monika Barwicka przew.

★ ★ ★
Kiedy ukaże się ta “Kronika” 

zakończą się: Olimpijska Kolonia 
chłopców Hufca “Warta”, obóz “Pa­
rasol”, 3 D.H. na Rock Island, a 
trwać będzie obóz “Monte Cassino” 
4-tej, 16-tej i 27-mej D.H., a w Górach 
Skalistych obóz wędrowny — o czym 
w następnej “Kronice”.

................... ... .......

BIURA PRAWNE
JOHN A ROKACZA
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe j 

w Stanie Nietrzeźwym
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 
Przyjmuje Także Wieczorami 

Dzwoń 7 dni w tygodniu. 
24-godziny. Dwa biura: 
Downtown i Northwest.

726-3753

LOS ANGELES.—Drużyny gimnastyczek: amerykańskich, ru­
muńskich i chińskich w czasie ceremonii wręczania im medali 
olimpijskich. Amerykanki, jak wiadomo, zdobyły srebrny 
medal, Rumunki złoty, a Chinki — brązowy. (UPI)

Droższe Teleksy, Telegramy 
i Rozmowy Zagraniczne

Od 1 sierpnia br. weszła w życie 
nowa zagraniczna taryfa telekomu­
nikacyjna: drożeją rozmowy tele­
foniczne oraz telegramy i połączenia 
teleksowe.

Największy wzrost cen obejmuje 
połączenia z krajami Europy zacho­
dniej — średnio o 79%. Telefon do 
pozaeuropejskich krajów o 72%, zaś 
teleks i telegram — o 38%.

W praktyce oznacza to, że np. za 
trzyminutową rozmowę z USA płacić 
trzeba będzie 1230 zł zamiast 870 zł, 
zaś taka sama rozmowa z RFN będzie 
kosztowała 450 zł (dotąd 240 zł). Opłata 
za jeden wyraz telegramu do Francji 
wzrośnie z 36 zł do 64 zł, zaś za 
minutę połączenia teleksowego z 
Wielka Brytanią — z 80 zł do 145 zł.

Odciski Palców

Drożeją również połączenia z euro­
pejskimi krajami komunistycznymi — 
teleksy o 75%, telefony o 70%; tele­
gramy tylko o 6%. Mały, 6-procen- 
towy wzrost dotyczy natomiast cen 
połączeń z pozaeuropejskimi krajami 
komunistycznymi.

Trzyminutową rozmowa z Bułgarią 
kosztować będzie 360 zł zamiast 210 
zł, opłata za jedną minutę połączenia 
teleksowego z Węgrami wzrasta z 60 
do 110 zł, a jeden wyraz telegramu 
do NRD drożeje z 6 do 8 zł.

Ministerstwo Łączności podało 
kilka powodów wzrostu cen. Najistot­
niejszym, zdaniem resortu, jest zmia­
na kursów podstawowych walut, w 
których rozliczane są międzynarodo­
we połączenia telekomunikacyjne, w 
stosunku do polskiego złotego.

Dzieci
Czy jeśli rodzina posiada odciski 

palców dzieci można liczyć, że ułat­
wiają odnalezienie dzieci zaginionych?

Dzieje się to bardzo rzadko, jak 
oświadczyły władze, mające do czy­
nienia z poszukiwaniami dzieci zagi­
nionych.

Odciski palców są najbardziej 
użyteczne przy rozpoznawaniu zwłok 
dzieci. Jeśli zaś chodzi o identyfiko­
wanie dzieci żyjących, ważniejsze jest 
posiadanie ich najnowszych fotografii 
oraz informacji dotyczących fizycz­
nych cech charakterystycznych, jak 
znaki szczególne, blizny, wysokość, 
kolor włosów i oczu.

Walki w Sri Lance
Colombo, Sri Lanka (NYT) — Od­

działy rządowe Sri Lanki walczyły 
w czwartek z dwoma ugrupowaniami 
organizacji separatystycznej Tamil, 
które zaatakowały garnizon policyjny 
w pobliżu miejscowości Jaffna, na 
północy kraju. W walkach zginęły po 
obu stronach 42 osoby. Organizacja 
Tamil, która reprezentuje 2.7-miliono- 
wą grupę mniejszościową walczy o 
utworzenie niezależnego państwa.

ADWOKAT
D. GILNA

• Rozwody
• Odszkodowania
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Sprawy Imigracyjne
• Kupno-Sprzedaż Interesów

825-3184
5642 W. DIVERSEY AVE.

MÓWIMY PO POLSKU

Mówiący Po Polsku 
ADWOKAT 

MAREK A.
JASZCZUK

• Rozwody w USA i w Polsce
• Sprawy Emigracyjne
• Wypadki i Przekroczenia

Drogowe
• Sprawy Kryminalne
• Wypadła Przy Pracy
» Sprzedaż-Kupno Domów

252-5477
2956 N. Milwaukee Ave.

Pokój 205 A
Róg Milwaukee i Central Park

Picture-Perfect!
Printed Pattern

5) 3

(4600
10Vź-26’ó

You're the picture ot fashion 
news in this two-part dress with 
important side buttoning ac­
cented by a collar that ties in a 
soft bow. Note smart elbow sleeve.

Printed Pattern 4600: Half 
Sizes 10V6,12%, 14%, 16%, 18%, 
20%, 22%, 24%, 26%. Size 14% 
(bust 37) takes 3 yds. 60-in. 
$2.75 for each pattern. Add 504 
for each pattern for postage 
and handling. Send to:

Anne Adams Patterns 10 
Reader Mail
Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17th St. 
New York, NY 1011 
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

NEW FALL-WINTER PATTERN 
CATALOG for clever women who 
enjoy saving money as much as 
wearing beautiful clothes. Over 
100 success styles, Free Pattern 
Coupon. Send $2 for Catalog. 
ALL CRAFT BOOKS $2.50 each 
131-Add a Block Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
125-Petal Quilts 
121-Pillow Show-offs 
Books and Catalog - add 504 
each for postage and handling.

Maria Dąbrowska

NOCE I DNIE
Tom I 

BOGUMIŁ I BARBARA

22

A uspokoiwszy się nieco i wróciwszy do grządek podjęła współczują­
co i z przekonaniem: — Toteż bez to państwo one majątki utracili. 
W naszych stronach też byli takie panowie, to oni się między sobą mu­
larzami poprzezywali i ziemię chcieli nadawać, ale ludziom strach było 
takich słuchać, bo oni się z diabłami zmawiali. To jak raz jednego ta­
kiego w Borku chowali, to diabły jego trumnę z woza do góry podnieśli 
i tak tę trumnę nosili, aż ją koło cmentarza boreckiego upuścili, ale już 
w tej trumnie tego pana nie było, bo on zaraz z tej trumny wyszedł 
w psa czarnego się obrócił, i psem do dziś dnia ludziom się pokazuje, 
i niejeden go widział.

— Co za brednie opowiadacie — zaperzyła się pani Barbara. — 
Najpierw to wszystko nieprawda. Przecież mój dziadek należał do ta­
kich mularzy, a byli w Polsce i księża, co do nich należeli. A potem, tu­
tejszy dziedzic z żadnym diabłem nie trzyma, co tydzień się spowiada, 
a swoją drogą jeszcze przed powstaniem od pańszczyzny ludzi uwolnił.

Ludwiczka i na to miała zaraz odpowiedź: — To jest znów insza 
rzecz — mówiła. — Nasz pan dziedzic Krępski musieli mieć nakazane 
w pokucie za jakiś ciężki grzech, żeby się tyła ziemi z majątku pozbyć. 
A teraz — dodawała — teraz już co innego. Teraz jest ukaz od samego 
cesarza. Ale ja się uchowałam za pańszczyzny — kończyła z dumą.

Pani Barbara nie tylko w ogrodzie, ale i w mieszkaniu rozwinęła oży­
wioną działalność. Nie było, co prawda, czym tak bardzo zastawić 
czterech słonecznych pokoi. Największą ich ozdobę stanowiły dwa 
piękne politurowane orzechowe łóżka. Były one darem ślubnym radcy 
Joachima Ostrzeńskiego i przybyły aż z Piekar pod Kalińcem. Miały 
szczyty owalnej formy, nazywane przez panią Barbarę „medalionami”, 
i miały pękate, ładnie wygięte nogi. W ciemnym pokoiku oficyny, gdzie 
się zaledwie mieściły, nie zwracało się na nie uwagi, lecz tu, w blasku 
słońca, wyglądały nadzwyczaj efektownie. Cóż jednak! — nie można 
ich było mieć we wszystkich pokojach. Posiadali jeszcze jeden mebel, 
godny tej nazwy — szafę jesionową, która została po matce Bogumiła. 
Drzwi tej szafy dzieliły się jakby na cztery pola, w których słoje drzew­
ne były tak ułożone, że wiły się i mieniły jak chybotliwe płomienie. 
Pani Barbara lubiła tę szafę, lubiła patrzeć w te drzwi, mówiła, że ją to 
usposabia do marzeń. Reszta sprzętów były to sosnowe stoły i stołki, 
pociągnięte rumianą farbą jak u chłopów. Ale pani Barbary to nie znie­
chęcało; ubóstwo w nowym domu miało jednak cechę warunków, 
w których można było coś zrobić. Pojęła obecnie, do czego może być 
potrzebne zeszywanie dywaników ze starych gałganków. Nauczyła się 
tego i całe popołudnia spędzała nad tą niewdzięczną robotą. Pani Ła­
dzina dopomogła jej ofiarowawszy całe pudło gałganków. Cięły z nich 
z Bylisią albo z Ludwiczką kawałki zakończone z jednej strony owalnie, 
z drugiej prostokątnie i obrzucały każdy kawałek włóczką odpowiednio 
dobranego koloru. Następnie na podkładzie z workowego płótna przy­
szywało się te skrawki takim sposobem, jak leżą dachówki na dachu albo 
łuska na rybie. I można było dobierać je w ten sposób, aby tworzyły 
desenie; pani Barbarze przypomniało się, że jej matka umiała z owych 
gałganków układać nawet krajobrazy. Ona jednak nie była tak zdolna. 
Poprzestała na tym, że na jednym z dywanów pomieszała wszystkie 
kolory bezładnie i nazwała go „pstrym”, na dwu innych zdołała ułożyć 
skrawki w kwadraty i koła. Wkrótce więc miała trzy różnobarwne przy­
krycia, które położyła na ławkach pod ścianami, i to zastąpiło kanapy. 
Stół zaś i dwa stoliki okryła serwetami, które sama zrobiła na klockach 
i szydełkiem. Deseń był niewyszukany — gwiazdy i gwiazdki łączone 
pajączkami, lecz ujrzawszy to dzieło rozłożone przed sobą pani Barbara 
nie mogła się powstrzymać, by nie zaśpiewać, i zaśpiewała sobie na 
cały głos:

Hej, użyjmy żywota, wszak żyjem tylko raz, 
niechaj ta czara złota próżno nie wabi nas.

Najwięcej przecież cieszyły ją pnie brzozowe, które Nebelski przy­
rządził jako słupki. Stały po kątach i pani Barbara umieszczała na nich 
szare dzbanki nabyte na targu i w te dzbanki wkładała dzikie zioła lub 
kwitnące i owocujące gałęzie, których zawsze dość było po lasach i za­
roślach. Poszyła też do okien firanki z białego muślinu w kropki 
i naflancowała mnóstwo pelargonij, które tam w podwórzu nie chciały 
rosnąć, a tu ku jej radości, wsadzone w marcu, w czerwcu zaczęły już 
kwitnąć.

Dokonawszy tego wszystkiego aż słabła z wielkiej radości, aż nie 
wiedziała, co robić, aż przysiadała to tu, to tam i przez godzinę czasem, 
z coraz to innego miejsca, przyglądała się w uniesieniu rzeczom, które 
zdziałała. Biedny człowiek dąży do tego, by uczynkiem zaświadczyć 
i samego siebie raz jeszcze przekonać o swym istnieniu, by zrobić coś, 
co się da z daleka obejrzeć, siebie samego w taki sposób przekroczyć, 
stać się światem, dotykalną i przedmiotową cząstką całej rzeczywistości 
dokoła. A opanowany tą chęcią czyni, co może, i nie zawsze wie, czym 
to, co uczyni, będzie dla drugich, jakie to miejsce zajmie śród niezli­
czonych zjawisk. Czyni, na co go stać, zeszywa dywaniki, urządza 
mieszkanie, wywraca i wznosi państwa. I tym ujawnieniem siebie było 
dla pani Barbary urządzanie się w nowym domu. I chciała, by ktoś 
z tego jej czynu korzystał, ujrzał go, czuł się tu dobrze, ocenił. O, teraz 
lepiej rozumiała Hipolitową z Turobina! I już jej się ona nie wydawała 
tak bardzo małostkową! Teraz i ona pragnęła, by ktoś z nią chodził, 
oglądał, co w każdym pokoju zrobiła. Ano, Bogumił znajdował się tu 
na to jakby z natury rzeczy. I oczywiście cieszył się, chwalił wszystko, 
jak mógł, ale radość jego była inna, nie taka, na jaką pani Barbara cze­
kała. Bogumił radował się, że panią Barbarę to nowe mieszkanie bawi 
i rozwesela. Kładł palce między niciane gwiazdy serwety i mówił żar­
tobliwie:

— Co za prześliczne dziury.
Albo z tkliwym pobłażaniem pytał, co będzie, jeśli zaczepi o którą 

z tych dziur guzikiem. Ale z ważności tego, co się w domu działo, nie 
zdawał sobie sprawy. On swe twórcze instynkty zaspokajał kierując 
pracą na polu, a do domu przychodził, by się nasycić miłością, spo­
czynkiem, snem, jedzeniem, rozmową ze swym kochaniem. I wszystko 
byłoby w porządku, lecz pani Barbara ze smutkiem zauważyła, że 
z tych wszystkich rzeczy mieszkanie było dla niego ostatnią. Domowe 
wygody i piękno obchodziły go tyle, co zeszłoroczny śnieg, nie miał 
pod tym względem żadnych niemal potrzeb, a ona tę właśnie potrzebę 
tak bardzo czuła się na siłach w nim zaspokoić.

I miał też inne gusty. Ile razy pragnął się przypodobać i chcial jakim 
własnym pomysłem pokoje przyozdobić — wywoływał tylko niesmak 
i oburzenie.

Na szczęście pani Barbara czekała odwiedzin rodziny, a nikt nie 
wydawał jej się bardziej odpowiednim do radowania się ich nową sie­
dzibą niż rodzina.
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Humoreska z Polski

0 Królikach i Kurtkach 
Zamszowych

Znajomy, który niedawno przyje­
chał z Polski, opowiedział mi taką 
historyjkę:

Do sklepu państwowego w Warsza­
wie przyszedł zabiedzony człowieczek. 
Wyciągnął spod poły królika z czar­
nego zamszu i stęknąl:

- Dzieci lubią takie zabawki. . . 
Może sprzedacie tego królika?

Urzędnik sklepowy obejrzał pogar­
dliwie królika i warknął:

- Nasze ludowe, postępowe dzieci 
wolą czytać Marksa i Lenina niż ba­
wić się głupimi królikami. Ale, osta­
tecznie, zostawcie go. . . . Spróbuje­
my. . . .

Nazajutrz, ledwo zabiedzony czło­
wieczek wsunął się do sklepu, urzę­
dnik zawołał:

- Sprzedaliśmy waszego zamszo­
wego królika, towarzyszu. I to za do­
brą cenę!

- A widzicie, panie sklepowy pań­
stwowy. Obok Lenina jest w serdu­
szku dziecka miejsce i dla królika. 
To może zrobię wam 10 nowych kró­
lików.

- Naturalnie, bardzo proszę.
- Tylko, że ja nie mam zamszu. . . . 

Nie sposób dostać. . . Państwowy 
wyrób. . . Może wy, jako sklep pań­
stwowy, dostarczycie mi zamszu.

Psychicznie 
Chory 

Zbrodniarz
Ralph Nau, zabił swojego przy­

rodniego brata Dennis Gerken, lat 8, 
gdyż jak twierdzi śniło mu się, że 
matka chłopca, która 6 lat temu zmarła 
na atak serca woła syna do siebie. 
Dennis, który był obecny przy śmierci 
swojej matki od tamtego dnia zanie­
mówił i chodził do szkoły specjalnej 
dla dzieci niepełnosprawnych.

Ralph Nau, o czym jego rodzina 
wiedziała od dawna, nie był zrówno­
ważony umysłowo, żył w swiecie 
imaginacji, ale ponieważ ma 29 lat 
nikt z rodziny nie mógł na siłę zam­
knąć go w zakładzie dla psychicznie 
chorych. Nu, wypisywał listy do Olivii 
Newton-John i nawet odbył podróż 
do Australii, żeby znajdować się w 
pobliżu sławnej piosenkarki.

Kiedy został aresztowany za zabicie 
swego przyrodniego brata wierzył, że 
naprawdę w śnie widział matkę Den­
nis’s, która woła chłopca do siebie. 
Rodzina Nau wie, że popełniona przez 
Ralph’a zbrodnia w końcu zmusi go 
do leczenia psychiatrycznego.

Prosi o Pomoc
Elżbieta Głażewska zam. Durlasy, 

07-402 Lelis, woj. Ostrołęka prosi o 
pomoc. Rodzina jej znajduje się w 
wyjątkowo ciężkich warunkach ma­
terialnych. Składa się z 7 osób, ponie­
waż na utrzymaniu mają: 80-letnią 
babcię, ciężko sparaliżowaną, ojca — 
inwalidę wojennego, matkę po dwóch 
operacjach nowotworowych oraz 
dwoje dzieci w wieku lat 8 i 6. 
Na utrzymanie wszystkich pracuje 
jedna osoba, mąż Elżbiety Głażews- 
kiej, którego zarobki nie wystarczają 
nawet w 50% na pokrycie wszystkich 
potrzeb rodziny.

Planujecie 
Odwiedziny 

Rodziny w 1984? 
Jeszcze Możemy
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Zastanowił się urzędnik, przyznał 
rację:

- Tak, istotnie, towarzyszu, zamsz — 
rzecz drogocenna, pod kotrolą pań- 
stwą. Ale zamszowe króliki też naro­
dowi potrzebne, a więc my materiał 
zamówimy i wam damy, a wy nam 
dostarczycie króliki.

Tak się też i stało. Powodzenie 
zabawek było nadzywyczajne. Ledwo 
zabiedzony człowieczek przyniósł do 
sklepu nową partię królików — wnet 
wszystkie były wykupione. Nie mógł 
ich nastarczyć. Wyglądało, że każdy 
warszawiak tylko czyha, aby nabyć 
królika.

Zarząd sklepu państwowego był za­
chwycony. Cały budżet sklepu stał na 
królikach. Wzrósł obrót, znikł deficyt. 
Towarzysz kierownik mógł kraść wię­
cej i spodziewać się orderu.

Tymczasem milicja stołeczna miała 
wielki kłopot. Oto pojawiły się na czar­
nym rynku kurtki zamszowe. Były 
bardzo drogie, lecz cieszyły się ogro­
mnym popytem. Szły jak woda. . .

Władze szalały ze złości. Skąd wy­
twórcy tych kurtek mieli zamsz? Gdzie 
zdobywali zarezerwowany dla państwa 
materiał? Milicja otrzymała surowy 
nakaz:

- Wytropić pochodzenie kurtek za­
mszowych, albo pójdziecie do lagra!

Niemiła perspektywa zrobiła swoje. 
Milicja wykazała niezwykłą sprę- 
żność. I oto wykryła rzecz sensacyj­
ną:

Kurtki zamszowe produkował chu- 
derlawy, zbiedzony człowieczek. Ten 
sam co wyrabiał zamszowe króliki!

Jego kombinacja była taka:
Dostarczał sklepowi w kółko te same 

10 królików, które natychmiast sam 
wykupywał przez podstawione osoby. 
A z otrzymanego na nowe króliki 
zamszu — szył kurtki.

Naturalnie sprawę skierowano do 
sądu.

Sędzia skrobał się w głowę. . . Za­
biedzony człowieczek otrzymywał ze 
sklepu państwowego zamsz legalnie 
i wywiązywał się sumiennie z zamó­
wienia. No i wolno mu było przecież 
kupować króliki w sklepie. Więc gdzie 
tu właściwie przestępstwo?

W komunistycznym ustroju, gdy nie 
ma lepszego powodu, wyciąga się 
zawsze niezawodne oskarżenie, mia­
nowicie — działał na szkodę państwa!

Sędzia spojrzał surowo na zabie­
dzonego człowieczka i zagrzmiał:

- Króliki, kurtki, sklep, zamsz — to 
wszystko mętne i niejasne. Ale szko­
dnictwo jest jasne. Skazuję was na 
rok więzienia!

L.L.
(“Narodowiec’’-Francja)

Fundusz Dobroczynny 
Zdefraudowany

Neil Hartigan, prokurator stanowy, 
zaskarżył Towarzystwo Dzieci Kale­
kich w Chicago, że 95% zebranych 
przez organizację funduszów zostało 
oddanych firmie Windy City Promo­
tions i użytych na cele prywatne przez 
osoby związane z organizacją dobro­
czynną. Prawo stanowe wymaga, że­
by przynajmniej 75% funduszów ze­
branych na cele dobroczynne było 
przekazanych na ten cel. Oskarżenie 
prokuratora stwierdza, że pomiędzy 
listopadem 1980 a czerwcem 1982 ro­
kiem, grupa zebrała ponad $143,000 z 
czego tylko $5,600 przekazano na cel 
dobroczynny i że Towarzystwo Dzieci 
Kalekich zostało rozwiązane przez 
sekretarza stanowego w marcu 1983 
roku, ale w dalszym ciągu zbiera pie­
niądze.

Opieszałość 
Agencji Ochrony 

Środowiska
Waszyngton (UPI) — 9 północno- 

wschodnich stanów wystąpiło wczoraj 
z prośbą do sądu o nakazanie Agencji 
Ochrony Środowiska zredukowania 
zanieczyszczenia powietrza na środko­
wym zachodzie kraju.

Stany te wystąpiły do sądu w celu 
zmuszenia Agencji do powzięcia de­
cyzji w wprawie wystosowanej przez 
nie petycji w r. 1981, domagającej 
się zmniejszenia ilości dwutlenku 
siarki emitowanego w powietrze, przez 
elektrownie spalające węgiel. Agencja 
nie powzięła dotąd żadnej decyzji w 
tej sprawie. Wspomniane wyżej stany 
mają zamiar przyspieszyć decyzję 
prosząc sąd o pomoc.

JEROZOLIMA.—Premier Yitzak Shamir i Shimon Peres podają 
sobie dłonie, w czasie konferencji jaka odbyła się tu 1 sierpnia 
br. (UPI)
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Odpust Podhalański
Ku Czci Matki Boskiej Ludźmierskiej

W niedzielę, 19 sierpnia w Polskim 
Karmelitańskim Sanktuarium Ma­
ryjnym w Munster, Indiana, przy 1628 
Ridge Road, zostanie odprawiony Od­
pust ku czci Matki Bożej Ludźmier­
skiej.

O godzinie 12:00 w południe ks. bp. 
Andrzej Grutka z Gary odprawi kon­
celebrowaną sumę pontyfikalną przed 
kapliczką Podhalańską, podczas któ­
rej zostanie wygłoszone okoliczno­
ściowe kazanie i zostaną poświęcone 
polskim zwyczajem zioła i kwiaty ku 
czci Matki Bożej Zielnej.

Po sumie podhalański zespół mło­
dzieżowy Pieśni i Tańca przy Głów­
nym Zarządzie Związku Podhalan w 
Ameryce pod przewodnictwem p. 
Kotelnickiego wystąpi z programem 
artystycznym.

O godzinie 3:00 po południu zostaną 
odprawione w kościele polskie nie­
szpory z kazaniem ku czci Matki Bo­
żej.

Po nieszporach w sali Jana Pawła II 
zostaną wyświetlone filmy z podróży 
Ojca Sw. Jana Pawła do Polski w roku 
ubiegłym.

W międzyczasie w sali przyko­
ścielnej podany będzie obiad, a po­
nadto już od godziny 10:00 podawane 
będą w parku potrawy gorące, oraz 
napoje chłodzące i kawa z ciastem. 
Sklepik z pamiątkami i kioski podha­
lańskie będą obficie zaopatrzone w 
różne towary.

Uroczystość Podhalańska w roku 
bieżącym nabiera szczególnej wagi 
wobec zbliżającego się Sejmu Związ­
ku Podhalan w Ameryce. Pragniemy 
u “Gaździny Podhala” — jak serdecz­
nie Podhalanie nazywają Swoją Kró- 
lowę Ziemi Podhalańskiej — wyprosić 
łaski szczególnie dla pomyślnych 
obrad Sejmu, a zwłaszcza obfite bło­
gosławieństwo Jej Boskiego Syna dla 
szczęśliwej realizacji powziętych 
uchwał.

Nie można pominąć i tej okoliczno­
ści, że Odpust Matki Bożej Ludźmier-

Posiedzenie
Korpusu Plac. 5 SWAP
Powakacyjne posiedzenie Korpusu 

Plac. 5 SWAP odbędzie się w sobotę, 
18 sierpnia, w sali Domu Weteranów, 
pnr. 1239 Wood, początek punktualnie 
o godz. 1:30 po południu.

Na powyższym posiedzeniu odbę­
dzie się wybór delegatek na 54 Zjazd 
Okr. 1 K.P. i SWAP, mamy też wiele 
ważnych spraw do załatwienia. Obec­
ność wszystkich koleżanek jest wielce 
pożądana.

Na tym posiedzeniu koleżanki mogą 
przynieść fanty na nasz “Social,” któ­
ry odbędzie się w niedzielę, 14 paź­
dziernika.

Franciszka E. Sowińska — prezeska 
Maria L. Szeląg — sekretarka 

i

Zebranie Pol.-Am.
Rady Emerytów

Zebranie Polsko-Amerykańskiej 
Rady Emerytów odbędzie się w środę, 
15 sierpnia. Początek zebrania o 1:00 
po południu.

Jak zwykle zbieramy się w głównej 
sali Copernicus Senior Citizen Center, 
pnr. 3160 N. Milwaukee Ave. Prosimy 
o punktualne przybycie. Będą przed­
stawione sprawy wycieczki w paź­
dzierniku oraz nabożeństwa w intensji 
naszych emerytów w październiku.

Zamówienia z opłatą za przejazd 
autobusem na wycieczkę we wrze­
śniu będą przyjmowane i tylko liczba 
chętnych, którzy opłacą, zadecyduje 
możność urządzenie wycieczki.

Helena Wajda — prezeska 
Wanda Cioth — sekr. prot. 

skiej zbiega się z obchodem święta 
św. Maksymiliana Marii Kolbego ula­
tującego do nieba w przeddzień Wnie­
bowzięcia Najświętszej Maryji Pan­
ny, którą czcić będziemy, jako święto 
Matki Bożej Ludźmierskiej razem ze 
św. Maksymilianem, którego pomnik 
wznieśli Jego obozowi koledzy w na­
szym Polskim Sanktuarium Maryj­
nym.

Na te uroczystości zarówno Podha­
lan, jak i Byłych Więźniów Politycz­
nych hitlerowskich Obozów Zagłady, 
oraz Sympatyków tych Organizacji i 
wszystkich Czcicieli Matki Bożej i Jej 
niezrównanego Rycerza św. Maksy­
miliana — serdercznie zapraszają:

Polscy Ojcowie Karmelici Bosi 
z Munster, Indiana

Tow. Warszawa, Gr. 207 
Zw. Polek w Ameryce 
Zawiadamiamy, że posiedzenie Gr.

207 Związku Polek w Ameryce odbę­
dzie się dnia 2-go września o godz. 
2-giej po poł. w Copernicus Center, 
3160 N. Milwaukee Ave.

Prosimy o liczne przybycie.
W. Petryków - prezeska 
J. Ferrans - sekretarka

“Dożynki”
Chóru Paderewskiego
Chór im. I. Paderewskiego urządza 

tradycyjne “Dożynki” w niedzielę, 19 
sierpnia w Ogrodzie Woźniaka przy 
2530 S. Blue Island Ave. W programie 
wystąpi zespól taneczny “Polonez”. 
Do tańca grać będzie orkiestra “Po­
lonez”.

Program dożynkowy rozpocznie się 
o godz. 3:30 po poł. Ogród otwarty 
będzie od godz. 2 po poł.

Frank Piotrowski—sekr, Chóru

Święto Dywizyjne
5-ej Kresowej 

Dywizji Piechoty
Dnia 16 września b.r. przypada 43- 

cia rocznica powstania 5-ej Kresowej 
Dyw. Piech, na terenach Rosji.

W związku z tym prezes i Zarząd 
Koła zapraszają wszystkich członków 
i ich rodziny na uroczyste nabożeństwo 
i obiad żołnierski.

Msza św. zostanie -odprawione 16 
września o godz. 12-tej w południe w 
Kaplicy O. O. Jezuitów, 4105 N. Avers, 
Obiad odbędzie się o godz. 2-ej po poł. 
w sali SPK 3242 N. Pułaski Rd.

Prosimy o liczny udział.

Doroczny Obiad 
Polskiej Opieki 

Społecznej Oddz. I
Polska Opieka Społeczna Oddział I 

zaprasza członkinie, przyjaciół i 
publiczność na doroczny obiad, który 
odbędzie się w środę, 15 sierpnia 
w sali Polonia Banquets przy 4604 S. 
Archer Ave. Początek o godz. 12 w 
południe. W sprawie rezerwacji bile­
tów prosimy telefonować do Virginii 
Sergeant na nr. VI-7-3561. Bilety są 
po $15 od osoby.

Obiad podany będzie o godz. 1 po 
poł. W czasie spotkania odbędzie się 
loteria fantowa. Do wygrania są 
bardzo wartościowe fanty. Losy na tę 
loterię można również zamawiać wcze­
śniej (po dolarze) lub kupić na sali 
w czasie obiadu.

Czeki z należnaścią za bilety należy 
wystawiać na: Polish Welfare Asso­
ciation, Chapter I i przesyłać do Virgi­
nii Sergeant na adres: 4452 S. Rich­
mond Ave., Chicago, Ill. 60632.

Cały dóchod z tej imprezy prze­
znaczony jest na cele charytatywne.

Janina Ostasz — przew. 
Józefa Sobieraj-Rutkowska—koresp.

Przyszłość “South Works” 
Może Być Świetlana

Wstępne badania, przeprowadzone 
na terenie “South Works” zakłady 
U.S. Steel w S. Chicago, wykazały, że 
stalownia może zatrudnić do 2.000 
osób, czyli prawie dwukrotnie więcej 
niż w chwili obecnej. Stowarzyszenie 
Locker-Albrecht, które te badania prze­
prowadziło, stwierdza w swoim rapor­
cie, że U.S. Steel doprowadziła do 
zmniejszenia zatrudnienia w stalowni 
na skutek niedbalstwa kierownictwa, 
które nie miało opracowanego zastę­
pczego planu dla stalowni, w chwili 
gdy zakłady stanęły przed trudnościa­
mi ekonomicznymi.

Douglass Cassel, doradca grupy re­
prezentującej niezatrudnionych pra­
cowników stalowni, powiedział, że jego 
grupa wraz z trzema innymi grupami, 
przestudiuje raport i nadeśle własne 
na jegc temat komentarze. Kiedy opi­
nie już nadejdą, wszystkie te grupy za­
decydują czy przeprowadzić dalsze 
badania, mające stwierdzić jaka część 
stalowni może być ponownie otwarta i 
kto powinien przejąć stalownię jeśli 
U.S. Steel zdecyduje się ją zamknąć.

Koszt badań dotychczas przeprowa­
dzonych wyniósł $15.000 a druga część 
badań pochłonie $45.000. Cassel powie­
dział, że jest bardzo prawdopodobne, 
że wyniki drugiej części badań zostaną 
zatwierdzone.

Thomas Ferrall, przedstawiciel U.S. 
Steel, nazwał badania “niedorze­
cznymi”, uważając, że z góry można 
było przewidzieć, że firma wynajęta 
przez związki zawodowe stalowników 
dostarczy im raportu takiego, jaki

Zapisy Do Szkoły
Sw. Maksymiliana Kolbe

Polska Szkoła im. św. Maksymilia­
na Kolbe przy parafii św. Konstancji, 
5841 W. Strong informuje, że zapisy do 
szkoły odbędą się 25 sierpnia, w godz. 
od 10:00 do 2:00 po południu.

W bieżącym roku szkoła zamierza 
otworzyć pierwszą klasę gimnazjal­
ną. Początek roku szkolnego 8 wrze­
śnia, o godz. 10:15.

Roman Rudziński — prezes 
Celina Opoczko — kierownik szkoły

był przez nich oczekiwany. U.S.Steel, 
poza tym, nie rozważa możliwości 
zamknięcia którejkolwiek z otwartych 
części stalowni.

Ferrall powiedział także, że U.S. 
Steel złożyło apelację od wyroku sę­
dziego sądu okręgowego pow. Cook, Ja- 
mes’a C. Murray, zabraniającego fir­
mie zburzenie części zabudowań South 
Works, dopóki nie zostanie rozwiązana 
sprawa oskarżenia wystosowanego 
przeciwko stalowni. Pozew złożony 
przez stan i związek zawodowy stalo­
wników oskarżał U.S.Steel o złamanie 
kontraktu przez podjęcie decyzji o nie 
wybudowaniu walcowni na terenie 
South Works.

20-lecie Kubu Przyjaciół 
Prezesa Mazewskiego
Zapowiada się mile spotkanie To­

warzyskie z okazji 20-ej rocznicy za­
łożenia Klubu Przyjaciół Prezesa 
ZNP,. Mec. A. A. Mazewskiego, w 
niedzielę dnia 9 września o godz. 1 po 
poł. w sali Błękitnej Domu Wetera­
nów Armii Polskiej!, 1239 N. Wood.

Rezerwacje już przyjmujemy, 
zgłoszenia prosimy kierować do prze­
wodniczącej komitetu zaproszeń, 
dyrektorki Marii L. Szeląg, 5746 So. 
Newland Ave., Chicago, n. 60638.

Wydajemy pamiętnik z tej okazji, 
uprzejmie prosimy zgłoszenia kiero­
wać do Heleny M. Sterminskiej, 2062 
N. Leavitt ul, Chicago, II. 60647. Po 
bliższe informacje prosimy dzwonić 
do sekretarki na nr. 276-5891.

Bilety na obiad są po $10.00 od 
osoby. Patronaże do pamiętnika Mr. 
&Mrs. $5.00, pojedyńcze nazwiska $3.

Posiedzenie Klubu Przyjaciół Pre­
zesa ZNP A.A. Mazewskiego odbę­
dzie się w sobotę 1 września w sali 
Domu Okręgu I SWAP przy 1239 N. 
Wood, o godz. 1:30 po poł. Ważne 
sprawy będą omawiane.

Uprzejmie prosimy wszystkich 
członków o opłacenie swego podatku 
za rok 1984.
Czeslaw M. Pawlak — prezes 
Helena M. Sterminska — sekretarka

Kursy
Języka Angielskiego

Zawiadamia się, że rejestracja na 
jesienne kursy języka angielskiego, 
odbywające się przy parafii Pięciu 
Braci Męczenników, odbędzie się we 
wtorek i środę 4 i 5 września w godzi­
nach od 5:30 do 8:30 wieczorem w 
szkole przy 4325 S. Richmond, w klasie 
304.

Zajęcia rozpoczną się 10 września 
w godzinach od 6:50 do 9:10 wiecz.

Koniecznie trzeba się zarejestrować 
przed rozpoczęciem kursu, ponieważ 
od liczby słuchaczy uzależnione jest, 
czy będzie można je prowadzić. Opłata 
rejestracyjna wynosi $15 od osoby.

Bezpłatne Kursy 
Języka Angielskiego

Począwszy od soboty 8 września, 
w każda sobotę odbywać się będą 
lekcje języka angielskiego w Centrum 
im. Kopernika przy 3160 N. Milwaukee 
Ave. Kursy języka angielskiego są bez­
płatne. Zapisy na te kursy przyjmo­
wane są we wtroki i czwartki w 
godzinach od 9 rano do 11 przed 
południem w Centrum Seniora.

Można się też zarejestrować w sobo­
tę 8 września przed rozpoczęciem 
zajęć. Lekcje odbywać się będą w 
godzinach od 9:30 rano do 1:30 po po), 
w każdę sobotę.

Siostra Roberta Maher

Kontraktor Grozi 
Przerwaniem Prac

Kontraktor, który podpisał umowę 
na $4.3 miliona, żeby dobudować do­
datkowe pomieszczenia do więzienia 
powiatowego powiatu Cook, zagrozi) 
Radzie Powiatowej, że przerwie prace 
budowlane. R. Rudnick & Co. z Wheel­
ing twierdzi, że Komisja Finasowa 
Rady wstrzymała zapłacenie $177,000 
należne firmie za prace wykonane w 
czerwcu, w 1 miesiącu prowadzonych 
robót budowlanych. Komisja z kolei 
wstrzymała wypłacanie pieniędzy fir­
mie gdy się okazało, że R. Rudnick 
nie zatrudnia takiej liczby współwy- 
konawców projektu, reprezentowa­
nych przez Murzynów, jak to było po­
wiedziane w umowie. Charles Bowen, 
przewodniczący komitetu Rady po­
wiedział, że jeśli Rudnick przerwie 
prowadzone prace naruszy podpisaną 
z Radą umowę. 

Wycieczki Stow. Matek 
Pol. Am. Weteranów

Stowarzyszenie Matek Polsko-Ame­
rykańskich Weteranów urządza wy­
cieczkę do Polskich Ojców Saletynów 
w Twin Lakes, Wisconsin, w niedzie­
lę 19-go sierpnia o godz. 8:30 rano. 
Zbiórka na Armitage i Leavitt oraz 
na Milwaukee i Central Park Ave. 
Koszty przejazdu autobusem i obiad 
$13 od osoby.

W niedzielę 26 sierpnia, wyjazd do 
polskich Ojców Karmelitów Bosych, 
do Munster, Indiana. Zbiórka na Mil­
waukee i Central Park Ave., oraz na 
Armitage i Leavitt. Koszt przejazdu 
autobusem i obiadu $13.

Bilety muszą być zapłacone do 15 
sierpnia. Nie będzie biletów w dzień 
wycieczki.

W poniedziałek 27 sierpnia, wyjeż­
dżamy do kościoła św. Jana Bożego 
mieszczącego się przy 52 ulicy. Bę­
dzie autobus sprzed parku Kościusz­
ko, 2732 N. Avers, blisko Diversey 
Ave. Prosimy rezerwować sobie 
miejsca przed czasem.

W poniedziałek 27 sierpnia odbę­
dzie się krótkie posiedzenie i zabawa 
w “Penny Social” o godz. 12:30 po 
poł. w sali Kościuszko Park, 2732 W. 
Avers Ave.

Uprzejmie prosimy wszystkie 
członkinie o zanotowanie sobie po­
wyższych dat. Zgłoszenia o wzięcie 
udziału prosimy kierować na ręce 
Heleny M. Sterminskiej, adresować 
Helena M. Sterminska, 2062 N. Leavitt 
Ave. Chicago, D., 60647 lub dzwonić 
276-5891.
Jadwiga Gackowska — prezeska 
Maria L. Szeląg — prezeska 
Teofila Ćwik — sekretarka

Weekendowe Piękne 
Tanie Wycieczki

1. WISCONSIN
DELLS

18-19 Sierpnia
2. TAJEMNICZA 

WYCIECZKA
25 Sierpnia

3. WODOSPAD 
NIAGARA
1-3 Września 

Wszystkie Wycieczki 
z Pol. Przewodnikiem 

AMERPOL TRAVEL SERVICE 
4722 W Belmont • 545-3443

Helena M. Sterminska — koresp.

Family (System
a division of Family Link Corporation

3015 N. LAWNDALE AVE., CHICAGO, IL 60618
TEL.: (312) 227-1223 • 1-800-821-8059 (excl. Illinois)

LONDYN
7-dniowe pobyty w Londynie - noclegi ze śniadaniem, bezpośrednie przeloty

BRITISH AIRWAYS JUMBO 747 — odloty codziennie od poniedziałku do czwartku. 
Ceny: BOSTON $621, NEW YORK $666, CHICAGO lub DETROIT $751, 
BALTIMORE, WASHINGTON lub PHILADELPHIA $683, LOS ANGELES, 

SAN FRANCISCO lub SEATTLE $862, MIAMI $780.
ZNIŻKI dla dzieci. • ZAMÓWIENIA PRZYJMUJĄ RÓWNIEŻ BIURA PODRÓŻY
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Tylko 

Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $15.00
Półrocz. (6mos.) 9.00
Kwartał. (3 mos.) 6.00

Codzienne
i Weekendowe

Rocznie (lyr.) $40.00
Półrocz. (6mos.) 22.00
Kwartał. (3mos.) 13.00
Miesięcz. (1 mo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy).. 35ę

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $60.00
Półrocz. (6 mos.) 45.00
Kwartał. (3mos.) 20.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie

Rocznie (lyr.) $18.00 
Półrocz. (6mos.) 14.00 
Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy)... 50ę

Strauss Znowu Na Widowni' *
Pisaliśmy niedawno, że ropętanie przez Mosk- FDP, został oskarżony o nielegalne przyjęcie

wę Kampanii antyniemieckiej i lodowate przy­
jęcie ministra spraw zagranicznych RFN, H. D. 
Genschera przez min. Gromyko, stawiają pod 
znakiem pytania wizytę dyktatora NRD, E. 
Honeckera w Bonn. Jeżeli dojdzie do skutku 
będzie to pierwsza wizyta prokonsula sowiec­
kiego w Niemczech Wschodnich w RFN. Kanc­
lerz H. Kohl pragnie wizyty Honeckera. Jest mu 
ona potrzebna w rozgrywkach wewnętrznych.

Chrześcijańscy demokraci i związani z nim 
społeczni demokraci w Bawarii pod wodzą J. 
Straussa uzależniali zgodę na wizytę Honeckera 
i pomoc ekonomiczną dla NRD od złagodzenia 
przez reżym komunistyczny ograniczeń w ru­
chu ludności między obydwoma państwami 
niemieckimi oraz przywrócenia podstawowych 
praw człowieka dla mieszkańców Niemiec 
Wschodnich. Gdy Kohl i Strauss zorientowali 
się, że “polityka wschodnia” socjalistów jest 
popularna, a wielu Niemców w RFN “spe­
cjalne stosunki” z NRD stawia nawet przed 
członkostwem w NATO, postanowili wykazać, 
że potrafią nie tylko utrzymać, to co osią­
gnęli socjaliści na polu zbliżenia do NRD, ale 
dodać własne inicjatywy i zacieśnić stosunki 
z częścią Niemiec pod rządami komunistów.

Kanclerz Kohl ma nadzieję, że sukcesy w sto­
sunkach z NRD wzmocnią pozycję min. spraw 
zagr. Grenschera i jego partii wolnych demo­
kratów (FDP) wchodzącej do koalicji rządzą­
cej. Bez 35 głosów FDP w Bundestagu Kohl 
nie byłby kanclerzem. FDP a z nią Genscher 
przeżywają ostatnio wyraźny zmierzch. W wy­
borach do Parlamentu Europejskiego, które od­
były się w czerwcu, FDP uzyskała tylko 4.8 
procent głosów. Gdyby to były wybory do 
Bundestagu, FDP zostałaby pozbawiona repre­
zentacji, ponieważ prawo przewiduje, że jeżeli 
partia nie uzyska 5 procent głosów, nie przy­
sługuje jej reprezentacja w parlamencie. FDP 
w wyborach w 1983 r. otrzymała 7 procent 
głosów. Spadek popularności FDP niepokoi 
nie tylko jej przywódcę ale także kanclerza 
Kohla, ponieważ CDU i CSU nie mają więk­
szości i nie mają nadziei na jej uzyskanie 
w następnych wyborach.

Wyniki wyborów do Parlamentu Europejs­
kiego skłoniły Genschera do zapowiedzi ustą­
pienia ze stanowiska przywódcy FDP. Równo­
cześnie min. gosp. L. Lambsdorf, uważany za 
następcę Genschera na stanowisku przywódcy

He Jest Satelitów
Sowiety narobiły sporo szumu swoimi zarzu­

tami przeciw Stanom Zjednoczonym, że “świa­
domie” blokują podjęcie rozmów na temat za­
pobieżenia militaryzacji przestworzy między­
planetarnych.

Propaganda Moskwy atakuje prezydenta Rea­
gana, jak też Sekretarza Obrony (Caspar Wein­
berger) i Sekretarza Stanu (George Shultz), że 
swoimi wypowiedziami stwarzają sytuację, w 
której podjęcie rozmów jest “wprost niemoż­
liwe”, jak oświadczyło Radio Moskwa.

Ale te ataki i oświadczenia sowieckie po 
prostu nie odpowiadają rzeczywistości. Nie tak 
dawno przecież (31 lipca) rzecznik Departamen­
tu Stanu podał do wiadomości, że wysłana zo­
stała do Moskwy nota dyplomatyczna “wyraź­
nie wyrażająca zgodę na omawianie zagadnie­
nia broni i satelitów w przestworzach mię­
dzyplanetarnych”, ale na ten temat jak dotąd 
Sowiety nie pisnęły ani słowa, a natomiast 
wciąż powtarzają w koło Macieju, że Washing­
ton “blokuje” podjęcie rozmów.

Zanim do tego dojdzie należy przeprowadzić 
badania dla ustalenia ile satelitów zostało do­
tąd wysłanych w przestworza i kręci się do­
koła Ziemi. Na pewno będzie to pożyteczne 
dla zdania sobie sprawy jak wielki “tłok” tam 
już panuje i powinien być brany pod uwagę.

Po prostu trzeba ustalić w jakim zakresie 
istnieje już przepełnienie na orbicie ziemskiej, 
gdzie krążą satelity, jak też na jakich wy­
sokościach ponad ziemią są jeszcze “wolne miej­
sca”. Właśnie o te “wolne miejsca” na wy­
sokości 36,000 kilometrów ponad ziemią bę­
dą toczyły się spory.

Obecnie najbardziej miarodajny czynnik mię­
dzynarodowy, jakim jest “International Tele­
communication Union” w Genewie (jest to 
techniczna agencja ONZ) nie posiada pełnych 
informacji o ilości satelitów i dlatego zdecy­
dowała przeprowadzić przeliczenie, jeśli to bę­
dzie możliwe dla najbardziej pewnego ustalenia 
liczbowego.

ITU zaczęła gromadzenie informacji w tej 
sprawie od wysłania memorandum do około 
150 państw, członków tej agencji ONZ, pro­
sząc o ustąlenie i przekazanie do wiadomości 
tej agencji dokładnych informacji ile satelitów 
dany kraj wysłał w przestworza.

pieniędzy na kampanię wyborczą i musiał ustą­
pić z rządu. Jego miejsce zajął 49-letni adw. 
M. Bengemann, który będzie kandydował na 
przywódcę FDP.

Genscher ma nadzieję, że utrzyma się na sta­
nowisku ministra spraw zagranicznych, które 
zajmuje już 10 lat, dzięki koalicji FDP z so­
cjalistami, obecnie z CDU i CSU. Niepowo­
dzenia w stosunkach z NRD osłabiły jeszcze 
bardziej jego pozycję w koalicji rządowej i jego 
własnej partii, na co czeka Strauss, marzący 
o objęciu steru polityki zagranicznej RFN. 
Wraz z osłabieniem pozycji Genschera wpływ 
Straussa na politykę zagraniczną wzrósł znacz­
nie. Pod jego naciskiem Kohl i Genscher za­
częli rozszerzać stosunki z NRD.

Strauss jest w prawo od Kohla, nie ma złu­
dzeń co do celów Moskwy, ale wierzy, że 
zjednoczenie Niemiec powinno być najważniej­
szym zadaniem każdego rządu RFN. Ponieważ 
obecnie nie ma warunków na zjednoczenie po­
lityczne, RFN jako wolna i silniejsza część 
Niemiec powinna pomagać słabszej części, by 
ratować ją przed sowietyzacją i zubożeniem.

Strauss jest także zwolennikiem ściślejszej 
niż dotychczas współpracy ze Stanami Zjedno­
czonymi. Krytykuje zaangażowanie się Gen­
schera w komitecie pięciu państw zachodnich, 
który usiłuje wymusić na Afryce Południowej 
wycofanie się z Afryki Południowo Zachodniej 
(dawna kolonia Niemiec) i utworzenie na jej 
terenie niepodległej Namibii. Strauss chce oprzeć 
politykę wobec państw “Trzeciego Świata” 
na zasadzie wzajemności a nie doktrynerskiej 
sympatii liberałów do “upośledzonych”.

Kohl zdaje sobie sprawę, że Strauss w rzą­
dzie byłby jego rywalem, dążącym do usunię­
cia go ze stanowiska kanclerza. Gdyby nawet 
zrezygnował z ambicji kanclerskich, — dzięki 
silnej indywidualności i skrystalizowanym po­
glądom, byłby postacią dominującą w rządzie. 
Kohl pragnie wzmocnić FDP by ratować swój 
rząd przed upadkiem i ewentualnym przeję­
ciem przez koalicję socjalistów i “zielonych” 
(byłby to silny zwrot w lewo) a także, by 
zablokować Straussowi drogę do Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych. Wizyta Honeckera w Bonn 
wzmocniła by pozycję Genschera, ponieważ 
byłaby wyraźnym dowodem jego zdolności dyp­
lomatycznych. Moskwa może pokrzyżować pla­
ny i rozwiać nadzieje Kohla.

w Przestworzach?
Na podstawie tych informacji ustalona zo­

stanie lista, która będzie przedstawiała istnie­
jący obecnie stan rzeczy, jeśli oczywiście za­
interesowane państwa podadzą prawidłowo i 
bez fałszowania dane o swoim stanie posiada­
nia satelitów podróżujących już dookoła,ziemi.

Lista ta będzie pożyteczna dla konferencji 
międzynarodowej na ten temat, jaka jest przy­
gotowywana przez agencję ITU. Na tej konfe­
rencji zostaną przedyskutowane nowe prze­
pisy z zakresu procedury odnośnie przydzie­
lania miejsc dla satelitów w przestworzach.

Jest to wyjątkowo ważne zagadnienie, gdyż 
satelity są już poważnym czynnikiem w mię­
dzynarodowej telekomunikacji. Wiąże się to 
z żywotnymi interesami zarówno państwowy­
mi, jak i prywatnych korporacji, służących 
telekomunikacji. I właśnie z prywatnych źródeł 
wyszły wstępne oceny, że istniejący w prze­
stworzach “pierścień tras dla krążenia sate? 
litów posiada obecnie około 200 satelitów. 
“Pierścień” ten nadal zapełnia się i obecnie 
co najmniej 120 satelitów wysyła i przyjmuje 
sygnały telekomunikacyjne.

Niektóre państwa, szczególnie zapóźnione 
w rozwoju, obawiają się, że potentaci w tele- 
komunkacji, jak Stany Zjednoczone i Sowiety, 
będą chcieli uzyskać dla siebie najbardziej uży­
teczne pozycje w “pierścienu telekomunikacyj­
nym”, pozostawiając mało miejsca dla państw 
o słabej technologii w dziedzinie przestworzy 
międzyplanetarnych.

Rzecznik ITU w Genewie ujawnił, że brak 
dokładnych informacji o satelitach wynika z 
faktu, że różne państwa nie odpowiadają na 
memorandum ITU.

To i Owo
Za wszystko trzeba płacić. Nawet za karko­

łomną wspinaczkę na szczyt Mount Everest. 
Rząd Nepalu oświadczył, że opłata za wdrapa­
nie się na górę zostanie podniesiona z 900 doi. 
na 3000.

Uzasadnienia podwyżki nie podano. Oskarżana 
o wszystko inflacja chyba nie może wchodzić 
w grę. Na “pocieszenie” mniej odważnych pro­
porcjonalnie podwyższone zostały opłaty za 
wspinanie się na pomniejsze góry Nepalu.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze' 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.
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Dlaczego 
Reagan Zniósł 

Niektóre Sankcje?
U.S. NEWS AND WORLD REPORT 

— Administracja Reagana odpowie­
działa “marchewką i kijem” na ostat­
nie posunięcia liberalizacyjne pol­
skiego rządu komunistycznego.

“Marchewka”: Stany Zjednoczone 
znoszą dwie z pięciu sankcji zastoso­
wanych wobec Polski po ogłoszeniu 
prawa wojennego w grudniu 1981 ro­
ku. Zniesione zostają zakaz wymiany 
kulturalnej i naukowej oraz zakaz lą­
dowania samolotów polskich w USA. 
Weto amerykańskie dotyczące człon­
kostwa Polski w Międzynarodowym 
Funduszu Monetarnym zostanie 
zniesione, gdy wszyscy polscy więź­
niowie polityczni zostaną uwolnieni.

“Kij” mający zachęcić rząd polski 
do dalszej liberalizacji: Stany Zjedno­
czone utrzymują w zawieszeniu status 
największego uprzywilejowania han­
dlowego dla Polski. Nadal obowiązuje 
też zakaz udzielania rządowi polskie­
mu amerykańskich kredytów pań­
stwowych.

Reakcja Warszawy nie była entuz­
jastyczna. “Nie oznacza to, że zacz- 
niemy śpiewać alleluja,” powiedział 
jeden wysoki urzędnik. “Domagamy 
się zniesienia wszystkich nieprawnie 
zastosowanych sankcji bez stawiania 
żadnych warunków. Stany Zjednoczo­
ne usiłują traktować Polskę jako 51 
stan.”

Posunięcia Stanów Zjednoczonych 
nastąpiły po podjętej w końcu lipca 
przez reżim wojskowy generała Woj­
ciecha Jaruzelskiego, decyzji ogłosze­
nia amnestii dla 40 procent więźniów, 
włączając 652 więźniów politycznych. 
Widocznie rząd polski liczył w ten spo­
sób na zniesienie sankcji zachodnich.

Na decyzję administracji Reagana 
wpłynęły także przedstawienia Waty­
kanu, sojuszników europejskich i spo­
łeczności polsko-amerykańskiej, że 
brak odpowiedniej reakcji Washing- 
tonu na ogłoszoną przez Jaruzelskie­
go amnestię, może pchnąć w Warsza­
wie jeszcze bardziej w objęcia Mo­
skwy.

Czy sankcje były skutecznym na­
rzędziem polityki USA? Jaruzelski 
drogo zapłacił za ogłoszenie prawa 
wojennego. Polskie straty gospodar­
cze obliczane są dotąd na 13 miliar­
dów dolarów. Słowami rzecznika rzą­
du polskiego, wynosi to $350 dolarów z 
kieszeni każdego Polaka.”

Stosując sankcje, Stany Zjednoczo­
ne osiągnęły trzy z czterech pierwot­
nych celów. Prawo wojenne zostało 
zniesione w 1983 roku, wznowiony zo­
stał kontakt między Kościołem a pań­
stwem i zwolnieni są więźniowie poli­
tyczni. Nieosiągnięty, jednak został 
nowy dialog między Jaruzelskim a 
wyjęta spod prawa “Solidarnością.”

“Amnestia nie jest tym, czym mo­
głaby być,” powiedział wysoki urzęd­
nik amerykański. Zaznaczył on je­
dnak, że gdyby rząd polski nie został 
wynagrodzony za poprawę swego po­
stępowania, prawdopodobnie nie zli­
beralizowałby warunków w kraju i 
mógłby znów powrócić do większych 
represji.

Jak Było i Jak 
Może Być.........

Przemysł restauracyjny, jak też 
handel detaliczny w San Francisco 
narzekające konwencja prezydenc­
kich demokratów nie przyniosła im 
wielkich obrotów finansowych. 
Okazuje się, że demokratyczni dele­
gaci, spędzali więcej niż to było kiedyś 
czasu na przesiadywaniu w hotelach. 
Odbywały się bowiem różne posiedze­
nia i kaukusy po regularnych sesjach 
konwencyjnych, wskutek czego dele­
gaci nie mieli wiele czasu na prze­
bywanie w restauracjach czy też na 
odwiedzanie sklepów.

Ale restauratorzy i handlowcy w 
Dallas, Texas, gdzie odbędzie się 
konwencja Partii Republikańskiej* 
mają nadzieję, że będą robili lepsze 
interesy z republikanami niż robili z 
demokratami przemysłowcy i han­
dlowcy w San Francisco.

Niezbyt liczne “coctail parties” 
trwały do późna w nocy. Niektóre 
restauracje były zamykane za wcześ­
nie, toteż nie mogły obsługiwać głod­
nych uczestników konwencji.

Myśl
Wielu ludzi chętnie by się nawet 

wzięło do roboty, gdyby nie to, że 
mają posady państwowe.

Henryk T., Polska

Tadeusz Dziechciowski

Nieznany Afganistan
Czy można dzisiaj mówić jeszcze o 

nieznanym Afganistanie, po tylu la­
tach trwania agresji prowadzonej bez 
liczenia się z oburzeniem i protestami 
społeczności świata? Od zakończenia 
II wojny światowej niewiele wydarzeń 
śledzone było z równą uwagą tak przez 
polityków, wojskowych, organizacje 
międzynarodowe jak i miliony zwyk­
łych ludzi zaszokowanych cynicznym 
lekceważeniem prawa i umów mię­
dzynarodowych. Od pierwszej chwili 
operacje Armii Czerwonej nie scho­
dziły z serwisów agencji informacyj­
nych, pierwszych stron gazet wszel­
kich odcieni. I mogłoby się wydawać, 
że o Afganistanie wiemy już niemal 
wszystko, że żadna informacja nie 
będzie nas w stanie poruszyć. A prze­
cież. ..

18 lipca br. w wieczornym dzienniku 
telewizji szwedzkiej nadano wywiad z 
dwoma młodymi żołnierzami sowiec­
kimi, którzy z bronią w ręku uciekli 
do Pakistanu. Opowiadali o wojnie 
oglądanej oczami szeregowych żoł­
nierzy. Z tej perspektywy niedostrze­
galne są plany strategiczne wypraco­
wane w sztabach generalnych, kon­
cepcje polityczne zabezpieczające in­
teresy imperialne wielkiego mocars­
twa. Byłoby jednak samooszukiwa- 
niem się nie dostrzeganie ich wzajem­
nego związku, rozpatrywanie tych 
pierwszych wyłącznie w kategoriach 
gry politycznej ocenianej na podsta­
wie końcowych efektów.

W zdarzenia, w których przyszło 
uczestniczyć tym dwom, ich kolegom 
z plutonu oraz dziesiątkom tysięcy 
innych tkwiła cząstka ogromnych za­
mierzeń wypracowanych gdzieś dale­
ko poza nimi. Rozkładane później na 
rosnącą coraz bardziej i bardziej ilość 
szczegółowych zadań docierały wresz­
cie do nich w postaci rozkazów bez­
pośrednich przełożonych znanych już 
z imienia i nazwiska, z codziennego 
obcowania. Zostali włączeni w ogrom­
ny system, który tutaj, na samym 
dole, ma kształtować ich postawy, 
sposób myślenia, czyniąc z nich na­
rzędzia umożliwiające realizację ko­
lejnych idei.

Jeden z 18-latków opowiadał o 
dwóch zdarzeniach, które będzie już 
pamiętał do końca życia, i które 
odmieniły jego los.

Scena pierwsza. Zajęcia szkolenio­
we plutonu. Rozkaz dowódcy i żoł­
nierze przyprowadzają jednego z jeń­
ców, kilkunastoletniego Afgańczyka. 
Nowa komenda. Z szaregu występuje 
żołnierz, bardzo młody. Niewiele star­
szy od przerażonego jeńca. Oficer 
podaje mu bagnet i wskazując głową 
Afgańczyka wydaje polecenie: pod­
ciąć gardło!

Oficer jest spokojny mówi tonem 
zdecydowanym ale pozbawionym 
emocji. Wypełnia swoje zadanie. W 
plutonie ma młodych żołnierzy, którzy 
trafili tutaj zupełnie niedawno. Musi 
oswoić ich z zabijaniem. Właśnie w 
takich sytuacjach jak dzisiejsza, kiedy 
ofiara jest bezbronna, słabsza fizycz­
nie. Muszą nauczyć się zabijać na 
zimno, patrząc w twarz, nie reagując 
na przerażenie w oczach, na wołanie 
o litość. To nie jest łatwe, ale on ich 
tego nauczy. Żołnierz wolno podchodzi 
do jeńca. Zatrzymuje się, nerwowo 
przekłada bagnet z ręki do ręki. Ofi­
cer powtarza rozkaz, tym razem krzy­
cząc z wściekłością. Cisza, a po chwi­
li: Niemogu!

Oficer spogląda na ludzi w szeregu. 
Są bladzi, nie patrzą przed siebie. 
Każdy z nich myśli teraz to samo: 
tylko nie ja, nie usłyszeć własnego 
nazwiska! Tym razem mają szczęście

Oficer podchodzi do tamtych dwóch. 
Szarpnięciem wyrywa bagnet z rąk 
żołnierza, obchodzi Afgańczyka, za- 
daje dwa pchnięcia w plecy. Później 
wyjmuje z kabury pistolet i strzela 
do żołnierza.

Scena druga. Pacyfikacja wioski. 
Odlatują właśnie helikoptery po wy­
konaniu zadania. Z płonącej chaty 
wybiega młoda kobieta. Zbliża się 
do nadchodzących żołnierzy trzyma­
jąc przed sobą, owinięte w jakiś 
brudny gałgan ciało dziecka. Kiedy 
jest już zupełnie blisko widzą, że ko­
bieta trzyma tylko krwawe szczątki 
dziecięcej główki. Kobieta krzyczy: 
dlaczego, dlaczego on to zrobił?!

Krzyczy coś jeszcze, ale nie potra­
fią niczego zrozumieć. Dopiero póź­
niej dowiadują się, że lotnik urządził 
sobie polowanie na uciekające wśród 
zabudowań dziecko. Matka nie zdąży­
ła już dobiec. Po akcji oficer wy­
jaśnia: to dziecko zostałoby z całą 
pewnością bandytą strzelającym do 
naszych kolegów. Oni wszyscy są wro­
gami, należy ich zabijać!

Ci dwaj, którzy rozmawiają teraz z 
dziennikarzami nie wytrzymali, zde­
cydowali sią uciekać. Wielu ich kole­
gów zrobiłoby najchętniej to samo, ale 
zwyczajnie boją się. Pytanie dzienni­
karza: kiedy wywożono was do Af­
ganistanu nie wiedzieliście jak wyglą­
da ta wojna? Nie, nie wiedzieli. Byli 
przekonani, że przyjdzie im walczyć 
z Amerykanami i Chińczykami. Pow­
tarzano im: naród afgański broni swo­
jej ojczyzny, sam jednak nie da sobie 
rady. Musimy im pomóc. Wierzyli.

Z komentarza do wywiadu: podob­
nych przykładów jest znacznie więcej. 
Są podstawy aby zakładać, że są to 
działania masowe.

Tego wieczoru milionom Szwedów 
przybliżono inny Afganistan, w który 
wielu z nich nigdy nie uwierzyłoby. 
Łamanie prawa, brutalne niszczenie 
kolejnych punktów oporu, cierpnienia 
ludności cywilnej, zniszczenie, które 
niosą z sobą współczesne bronie — to 
wszystko nie jest dzisiaj nikomu obce, 
świat zdążył się z tym wszystkim 
oswoić. Ale wywiad ujawnił coś wię­
cej: barbarzyństwo w jego klinicznej 
postaci, zmierzające do fizycznego i 
psychicznego zniszczenia człowieka. 
I co najbardziej przeraża: świadoma, 
prowadzona z permedytacją tresura 
oprawców, wciągania młodych ludzi 
do współuczestnictwa w zbrodni. Wie­
lu spośród oglądających ten program 
sądziło, że procesy o zbrodnie prze­
ciwko ludzkości położyły kres tego 
rodzaju zwyrodnieniu. Okazuje się 
jednak, że zło towarzyszące człowie­
kowi nie daje się wyrugować żadnymi 
dekretami i orzeczeniami sądów. Ono 
wciąż odradza się na nowo wymaga­
jąc od nas zajęcia stanowiska.

Dziennik Polski (Londyn)

Rady Dla Demokratów
Eksperci od sondaży nastrojów 

radzą przywódcom demokratów, by 
do Kalifornii wysyłali częściej kan­
dydatkę na wiceprezydenta Geraldine 
Ferraro, niż kandydata na prezyden­
ta Waltera Mondale. Stanowisko 
swoje uzasadniają demografią naj­
ludniejszego stanu.

W Kalifornii mieszka więcej akty- 
wistek — kobiet, młodych fachowców 
i należących do wolnych zawodów niż 
w jakimkolwiek innym stanie. W do­
datku Kalifornia ma dużo katolików i 
obywateli włoskiego pochodzenia. 
Pani Ferraro jest magnesem przy­
ciągającym tych środowisk. Stawka 
jest duża, bo o 47 głosów elektoral­
nych.

Dłużej Pracując, 
Zarabiamy Na Wyższą Emeryturę
Z informacji dostarczonych nam 

przez chicagowskie biuro programu 
“Social Security”, dowiadujemy się, 
że przez opóźnienie przejścia na eme­
ryturę, można “zarobić” sobie na zna­
cznie wyższą emeryturę w przyszło­
ści. Powodem takiego stanu rzeczy, 
jest tzw. premia tytułem opóźnienia 
w przejściu na emeryturę.

Każda osoba, która zamiast po ukoń­
czeniu 65 lat przejść na emeryturę 
zdecyduje się na dalszą pracę, korzy­
sta po 1/4 procenta miesięcznie, czyli 
do sumy jaka przysługuje jej kontem 
emerytury, dolicza się 3% rocznie.

Później w latach 1990 do 2008 do­
liczać się będzie po 8% rocznie. Z 
przywilejów tych korzystają również 
wdowy i wdowcy, upoważnieni do otrzy­
mywaniu emerytury w ramach “So­
cial Security”.

Osoby, które przejdą na emeryturę 
w wieku 65 lat, pobierając zasiłek 
emerytalny w ramach “Social Securi­
ty”, mogą jeszcze pracować, zara­
biając nie więcej jak $6.960 rocznie

(obejmuje to osoby, które ukończyły 
65 lat ale przed ukończeniem 70 lat).

W wypadku, gdyby zarobki prze­
wyższyły podaną sumę, osoba korzy­
stająca z emerytury “Social Security” 
utraci po dolarze z zasiłku za każde 
2 dolary zarobku. Osoby powyżej 70 
lat zwolnione są od tych opłat.

Trzeba podkreślić, że suma $6.960 
— to zarobki, pensje — otrzymywane 
za pracę. W sumę tę nie wlicza się 
pieniędzy zarobionych dzięki różnego 
rodzaju inwestycjom np. procentom 
bankowym czy też procentom otrzyma­
nym z innych inwestycji.

Szczegółowych informacji na temat 
wszystkich świadczeń w ramach pro­
gramu “Social Security” udzielają 
pracownicy poszczególnych oddzia­
łów tej agencji, znajdujących się na 
terenie całej metropolii. Między in­
nymi, informacje te można otrzymać 
telefonując do biura mieszczącego się 
przy 1514-20 West Divison Str. Chi­
cago Ill. tel.:725-8838 (dawna siedziba 
ZNP).
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CIĘŻKA PRZEPRA W A 
PIŁKARZY "EAGLES"

Kolejna runda Pucharu Gubernato­
ra przyniosła piłkarzom “Eagles” ko­
lejny sukces. Trudne wywalczone zwy­
cięstwo w stosunku 3:2 nad niezłą 
drużyną United Serbs można uznać 
za szczęśliwe, ponieważ licznie zgro­
madzonej publiczności lepiej podoba­
ła się drużyna United Serbs.

Co prawda drużyna polska wystąpi­
ła w osłabionym składzie, brakiem 
Kiecy i Przybyłowskiego co częściowo 
tłumaczy słabszy występ. Również 
brak w obronie J. Goszczyckiego był 
bardzo widoczny. Najsłabszą formacją 
Eagles była obrona. Jeżyły się wło­
sy na głowie, gdy w posiadaniu piłki 
byli obrońcy i obie bramki, które 
padly dla gości były prezentami ofia­
rowanymi przez obrońców, w jednym 
przypadku bierna postawa, a w dru­
gim podanie piłki do przeciwnika, 
że dobrze broniącemu Cervantesowi 
zostało tylko wyciągnąć piłkę z siatki.

Ozdobą meczu na pewno były bram­
ki strzelone przez Eagles. Wolny dla 
zespołu polskiego — Szydłowski pod­
rzuca piłkę do góry a Trzyna z woleja 
strzela przepięknie pod poprzeczkę. 
Akcje prawą stroną, Jamka mija w 
pełnym biegu obrońcę, pdciąga do li­
nii autowej, centra, Ostrowski skacze 
do góry i strzela głową w drugi, 
górny róg bramki. Trzecia bramka 
to doskonały strzał Jamki, jednego z 
wyróżniających się zawodników na 
boisku. Podprowadza piłka do 25 m 
od bramki i decyduje się na strzał. 
Takiego strzału się nie czuje, piłka 
siada idealnie na nodze i strzał w sa­
mo okienko bramki. Takich wspania­
łych bramek — pisze J. Ciszek — 
rzadko widzi się na meczach. Mimo 
nie najlepszej gry piłkarze Eagles 
awansowali do trzeciej rundy i na 
pewno będą mieli lepsze szanse na 
awans, gdy zagrają w pełnym skła­
dzie.

O terminie następnych meczy, pro­
simy dowiadywać się w klubie Eagles 
lub dzwonić do klubu na nr 252-9557.

Artykuł ten powinien ukazać się w 
środowym wydaniu Dz. Związkowego, 
ale otrzymaliśmy go dopiero w czwar­
tek przed południem.

PIŁKARSKA KADRA POLSKI 
WE FRANCJI

Francja, konkretnie dorobek słynne­
go St-Etienne, gdzie przebywali pol­
scy piłkarze.

Wyjechali: bramkarze — Jacek Ka­
zimierski i Marek Bęben; obrońcy: 
Krzysztof Pawlak, Stefan Majewski, 
Jerzy Wijas, Marek Ostrowski i Ma­
rek Chojnacki; rozgrywający i napa­
stnicy: Waldemar Matysik, Andrzej 
Buncol, Ryszard Tarasiewicz, Walde­
mar Prusik, Krzysztof Warzycha, Krzy­
sztof Baran i Jana Karaś.

Skład jak widać był mocna eskpe- 
rymentalny. Brakowało w nim chy­
ba tylu zawodników, ilu wyjeżdżało 
do Francji.

Kadra polskich piłkarzy pod wodzą 
trenera Piechniczka rozegrała we Fran­
cji pierwszy mecz, w którym w miej­
scowości Sainte Sigolene pokonała Ii- 
ligowy zespół francuski Le Puy 4:1. 
Tego dnia we Francji grał również 
Widzew, wygrywając z zespołem Thion- 
ville (III liga) 5:1.

Kadra polska miała we Francji b. 
dobre warunki treningu, gdyż przy 
hotelu gdzie mieszkali mieli obok 
boisko, a do skromnej, bo zaledwie 
13-osobowej, ekipy dołączyli przeby­
wający w tym kraju z Widzewem 
Roman Wójcicki i Włodzimierz Smo­
larek.

Pierwsze spotkanie we Francji pol­
ski zespól rozpoczął w zestawieniu: 
Kazimierski — Pawlak, Wójcicki, Ma­
jewski, Ostrowski — Buncol, Matysik, 
Tarasiwicz, Prusik — Warzycha, Smo­
larek.

Zgrupowanie w Saint Etienne roz­
poczęło niemal już ostatnią fazę przy­
gotowań polskich piłkarzy do elimi­
nacji mistrzostw świata. Biało-czerwo­
ni przed przystąpieniem do “Opera­
cji — Meksyk” rozegrają trzy spot­
kania kontrolne: 29 sierpnia w Oslo 
z Norwegią, 12 września w Helsin­
kach z Finlandią oraz 26 września 
z Turcją w Polsce, tylko nie wiadomo 
w jakim mieście.

Po wspomnianych dwóch meczach 
w eliminacjach mistrzostw świata, 
kadra polska po zakończeniu jesien­
nej rundy ekstraklasy (24 listopada) 
ma wyjechać do słonecznej Italii. Po­
lacy rozegrają tam dwa mecze z I- 
ligowymi klubami, a 8 grudnia cze­
ka ich spotkanie towarzyskie z mist­
rzami świata — Wiochami.

Już tylko kilka dni pozostało do 
inauguracji kolejnego sezonu piłkar­
skiej ekstraklasy. Kluby wykorzysty­

wały je różnie. Jedne, jak chociażby 
Lech czy Widzew, bawiły za granicą, 
inne do rozgrywek przygotowywały się 
w kraju.

Do sezonu przygotowuje się oczy­
wiście także reprezentacja Polski, a 
nie będzie to przecież sezon ulgowy. 
Przypomnijmy chociażby tylko, że 
już na jesieni bież, roku podopieczni 
trenera Antoniego Piechniczka roz- 
poczną eliminacje mistrzostw świata 
w Meksyku. 17 października grają z 
Grecją, natomiast 2 tygodnie później 
spotkają się z Albanią.

Właśnie dlatego piłkarska kadra 
udała się na pierwsze zgrupowanie 
w nowym sezonie, rozpoczynające 
ostatni etap przygotowań do obydwu 
eliminacyjnych meczów. Kierunek był 

Trenerzy Antoni Piechniczek i Ber­
nard Blaut obserwować będą także 
mecze rywali. I tak pierwszy z nich 
wybiera się na spotkania: 5 września 
Portugalia — Grecja, 19 grudnia Gre­
cja — Belgia i 22 grudnia Albania 
— Belgia. Bernard Blaut natomiast: 
12 września Niemcy Wschodnie — 
Grecja i 17 października Belgia — Al­
bania.

• * * • 
rekord Świata 

WPŁYWANIU

NIEOCZEKIWANA CIĄŻA?
Nie wpadaj w rozpacz ...

my możemy pomóc
• Bezpłatne Testy Ciążowe
• Życzliwi Doradcy
• Pomoc Lekarska
• Pomoc Finansowa
• Zrozumiale i Prawdziwe 

Informacje o Usuwaniu Ciąży
AID FOR WOMEN
8 South Michigan

Suite 1300 • 821-1100

Ostatnio na eliminacjach przed­
olimpijskich w Indianapolis — 19-let- 
ni Pable Morales, student Standford 
University, ustanowił na dystansie 
190 m motylkiem nowy rekord świata 
wynikiem 53.38 sek.

Poprzedni rekord należał także do 
Amerykanina — Mat Gribble i wy­
nosił 53.44.

■■

♦

LOS ANGELES Ceremonia wręczenia medali zwycięzcom 
biegu 400 m przez płotki. Złoty medal otrzymał Amery­
kanin Edwin Moses (w środku'), srebrny Danny Harris — 
również Amerykanin, oraz brązowy — Harrald Schmid z 
Niemiec Zachodnich. (UPI)
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Londyn (D.P.) — W lutym br., w 
paryskim wydawnictwie, “La Table 
Ronde”, ukazała się książka pt. “Les 
mains Coupćes de la Taiga”. Jej 
autor, Patrick Meney, b. korespon­
dent agencji France Presse, w Mosk­
wie, ujawnia, że kilkuset obywateli 
francuskich przebywa w Gułagu. W 
pewnym miejscu jest mowa o 600 
Francuzach, którzy wyglądają ratun­
ku. W specjalnej teczce francuskiego 
ministerstwa spraw zagranicznych 
jest właśnie 600 nazwisk. Większość 
tych nieszczęśliwych ludzi trafiła do 
Gułagu z obozów tranzytowych, do 
których po ustaniu działań wojennych 
zwożono obywateli krajów zach. euro­
pejskich z terenów, opanowanych 
przez Rosję. Byli wśród nich mężczy­
źni, urodzeni w Alzacji i Lotaryngii i 
wcieleni do Wehrmachtu. Znane są 
wypadki dezercji tych przymuszonych 
do służby rekrutów z wojska niemiec­
kiego i przejścia do partyzantki na 
terenach Rosji. Nawet takich uznano 
później za szpiegów i zesłano do Guła­
gu. Innym zarzucono przestępstwa 
gospodarcze. Patrick Meney rozma­
wiał z takimi, którzy cudem zbiegli. 
Od nich dowiedział się szczegółów o 
tym, jak po wojnie NKWD przebadało 
setki Francuzów, wymierzając potem 
kary.

Jeden z wymienionych w książce, 
nazwiskiem Nicholas, wyjechał do. 
Sowietów w 1947 r. Uczynił to najbar­
dziej legalnie. Monsieur Nicholas, za- 
oparzony w turystyczną wizę, poszu­
kiwał swego dalekiego przodka, który 
mieszkał kiedyś w Rosji. Aresztowany 
pod zarzutem szpiegostwa uznany zo­
stał za winnego. Przy opuszczaniu 
gmachu sądowego, zatrzymany przez 
policję polityczną, aż do 1949 r. był 
pozbawiony wolności. W 1949 r. po 
wyjściu z więzienia, skazany został 
na zesłanie, przy jakiejś okazji stanął 
znowu przed trybunałem pod zarzu­
tem popełnienia tym razem jakichś 
przestępstwa gospodarczych. Po upły­
wie pewnego czasu otrzymał obywa­
telstwo sowieckie. Doczekawszy się 
zwolnienia, marzył tylko o spotkaniu 
Francuzów. Dopiero w 1979 r. po cichu

GODZINA SŁONECZNA 
UDU PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 Dni w Tygodniu 
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Głosujący Decydują 
o Losie Ameryki

AB
4

The Cong. Dan Rostenkowski Youth 
Council “Connie Mack” baseball team 
traveled out to Berlin, Wis. last Sun­
day after noon (200 miles one way) 
and defeated the home town boys 
9 to 3 and 9 to 4 on the super pitching 
of Dave (7-3) Hasto and Bob (4-2) 
Nowosad.

The Rosty’s have now won 13 games 
against 6 losses in this great but tough 
1984 season.

Dave, in wining the opener struck 
out 6 and walked 1.

Bob, in winning the nite cap struck 
out 7 and walked 2.

In game one it was Pat Nagle and 
Bob Nowosad with 3 hits each and 
Gil Vega, Chet Wiet and John Stock 
with 2 hits each that led the Rosty’s 
as John Stock’s 2 hits were 2 towering 
home-runs—

In game two it was Dave Hasto, 
Chet Wiet and Pat Nagle with 2 hits 
each with John Stock and Chet Wiet

Cllbanu
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RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADAWANIA

Berlin, 3
Williams, CF

 

 

Meyer, C  
Sentowski, RF  
M’Havor, SS............

Bauman, 3B............
Mattson, IB..............
Madden, 2B..............
Wilde, LF  
Williams,M.,DH ... 
Klawitter, P

WCEV GŁOS POLONU 1450 AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP. 
Od poniedziałku do Piątku Włącznie 

4:30 do 6:00 Wieczorem 
Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

JÓZEF, SŁAWA i JERZY MIGAŁA

725-0200 
5086 N. Elston 
Od Wtorku do Soboty:

8 Rano-4 Po Poł.

"POLSKA W MUZYCE 
PIEŚNI I SŁOWIE" 

Poniedziałek i Środa 
6:30 do 7 Wieczorem 

Sobota 6:05 do 6:30 Wieczorem 
Stacja WCEV 1450 AM

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Właściciel i Zarządca

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE

Rosty 9
Weichbrodt, 3B 
Stock, John, C.. 
Vega.SS  
Wiet, 2B  
Nagle, CF
Aguiler, DH.... 
Hasto, RF.......

Hay, IB  
Payne, IB........
Stock, Joe, RF. 
Nowosad, P....

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Poł. w Niedziele 

Robert Lewandowski, Właściciel

Rosty, 9
Weichbrodt, 3B 
Stock, Joh, C...
Vega, SS

 Wiet, 3B..........

Nagle, CF........
Aguiler, IB  
Hay,DH  
Nowosad, LF .. 
Stock, Joe, RF. 
Hasto, P

Radiowy Program 
APOSTOLSTWA MODLITWY 

POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 
Niedziela: 7 do 8:30 Rano 

Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ ŚW nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
Tel. 588-7476

Berlin, 4
Williams, 3B  
Meyer, C  
Sentkowski, P, RF. 
M’Havor, SS  
Bayman, CF  
Mattson, IB

 Madden, 2B..........

Wilde, LF............
Hedding,RF  
Seonon,P

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza 
•Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

DZWONIĄC W JĘZYKU POLSKIM 
PYTAĆ O P. HALINĘ

Pacjent Poczeka 
Albo Umrze

“Zycie Gospodarcze” ujawniło, że 
budowa szpitala trwa w Polsce prze­
ciętnie od 80-120 miesięcy, czyli mó­
wiąc po ludzku 7-10 lat. Pod rządami 
Główczyka “Zycie Gospodarcze” przy­
jęło nową formę rozliczania budownic­
twa: w miesiącach. Wynalazek ten z 
powodzeniem i od dawna jest stoso­
wany przez Polskie Koleje Państwowe.

Podają one opóźnienia pociągów w 
minutach. Informacja wówczas brzmi 
o wiele lepiej, bowiem gdy się ogłosi, 
że pociąg ma opóźnienie 360 minut — 
pasażerowie poczekają. Zgoła inaczej 
wyglądałaby sytuacja, gdyby im 
zakomunikować, że pociąg przybędzie 
z opóźnieniem sześciogodzinnym — 
mogliby podjąć awanturę z przewoźni­
kiem, że nie dotrzymuje umowy o 
przewóz. Idea ta przyświecała też 
wyliczeniom czasu wznoszenia szpitala 
w miesiącach. Pacjenci poczekają.

Obywatele Niezarejestrowani 
— Nie Mogą Głosować!

Pleśniawki 
u Dorosłych 

Symptomem ‘Aids’
Boston (UPI) — Lekarze Centrum 

Medycznego Montefiore opublikowali 
najnowsze wyniki swoich badań z któ­
rych wynika, że niektóre osoby skłon­
ne do zachorowania na “aids”, cho­
robę pozbawiającą odporoności orga­
nizmu, dostają kilka miesięcy wcze­
śniej pleśniawki w jamie ustnej.

Są to małe białe plamki, występu­
jące często u małych dzieci, a przy­
czyną ich jest grzybek, Candida albi­
cans.

Lekarze doszli do wniosku, badając 
pacjentów dorosłych, że w 59% przy­
padków osoby, które cierpiały na ple­
śniawki z niewiadomych powodów, 
trzy miesiące później zapadły na 
“aids”, chorobę kończącą się najczę­
ściej śmiercią. W całych Stanach Zje­
dnoczonych na chorobę tę zapadło już 
ok. 4.000 osób, przy czym ponad 1.700 
już zmarło. Pozostałych 41% może, 
zdaniem lekarzy, zachorować na “aids” 
po upływie więcej niż trzech miesię­
cy.

Badania te przyczynić mogą się 
do wcześniejszego wykrycia choroby 
u pacjenta, szczególnie takiego, który 
uważany jest za skłonnego do zacho­
rowania. Chodzi tu głównie o homo­
seksualistów, narkomanów, szczegól­
nie tych, którzy wstrzykują narko­
tyki wprost do krwiobiegu, korzysta­
jąc np. ze wspólnej igły. Zarażenie 
następuje właśnie najczęściej albo 
przez kontakt płciowy albo przez kon­
takt z krwią osoby chorej.

Innymi osobami skłonnymi do za­
chorowania na “aids” są ci, którzy 
cierpią na słabość krzepliwości krwi 
oraz niektórzy Haitańczycy. W Zairze 
zanotowano przypadki zachorowań u 
kobiet lesbijek oraz niektórych dzieci. 

TEHERAN.—Jeden z porywaczy samolotu francuskich linii 
lotniczych, wychodzi z porwanego pojazdu na lotnisku tehe- 
rańskim. Żądał jedzenia i wody dla pasażerów, których 
trzymano na pokładzie. Jak wiadomo, udało się uratować 
wszystkich pasażerów i załogę. Porywacze zostali aresztowani.

Junior Football 
At City Parks

The Chicago Park District’s Junior 
Football League has opened its 36th 
season with tryouts and training 
camps at 18 locations citywide.

The league, which is oriented to­
ward youngsters age 12-14 and who 
weigh from 85 to 120 lbs., will conduct 
tryouts during August and early 
September before opening its regular 
season on Sept. 22, said James Albrit­
ton, league chairman.

League play will consist of three di­
visions: the South Division with Ava­
lon, Oakdale, Ogden, Palmer, Went­
worth and West Lawn; the North Divi­
sion with Kilboum, Margate, Nor­
wood, Shabbona, Welles and Wild­
wood; and the Central Division with 
Altgeld, Hamlin, McGuane, Seward, 
Vittum and Washington.

Each team will play one round of 
games within its own division plus one 
team from another division for a total 
of six games. The three division win­
ners plus a wildcard team with the 
best overall record will meet in the 
playoffs at McKinley Park on Nov. 3. 
The two finalists will match up in the 
annual Mum Bowl game champion­
ship at Soldier Field on Nov. 15.

Albritton said each player must 
have personal hospitalization or acci­
dent insurance, a signed parental per­
mission form and pass a physical 
exam.

For more information, call the park 
nearest your home.

CHET GULIŃSKI SHOW 
NIEDZIELA 

910Rano WYŁO 
10 Rano do 1 Ppi. WOPA

SOBOTA
2-3 Ppi. WTAQ 
4-5 Ppi. WTAQ

Chet Guliński, Dyr. Programów

Zamówienia wraz z należnością w czekach 
lub M.O. należy kierować do:

Administracji Dziennika Związkowego, A 
6100 N. Cicero Ave., Chicago, IL. 60646 A

wręczył list jakimś turystom fran­
cuskim. List dostał się do milicji. 
Skazany po raz trzeci, musial odbyć 
karę w obozie w Mordwińskiej Re­
publice, na Wyżynie Nadwołżańskiej. 
Poznał tam studenta ze środkowej 
Afryki, który mówił po francusku. 
Wcześniej zwolniony, ów student poin­
formował o wszystkim ambasadę 
francuską w Moskwie. •

Gdy po wyjściu z obozu, p. Nicholas 
znalazł się w sowieckiej stolicy, sa­
mochód ambasady zabrał go ze środ­
ka miasta i zawiózł do gmachu, który 
korzysta z praw eksterytorialności. 
Otoczony opieką francuskiej placówki 
dyplamatycznej, doczekał się że we 
wrześniu 1981 r., uznany za obywatela 
francuskiego, mógł powrócić do oj­
czyzny.

Krytyk literacki dziennika “Le 
Monde” Daniel Vemet, zatytułował 
swoją recenzję: “Francuzi, którzy 
znikli w Gułagu”.

Patrick Meney, autor książki “Les 
mains coupćes de la Taiga” (Obcięte 
ręce Tajgi) ogłosił już w 1982 r., w 
tym samym wydawnictwie, bardzo 
kompromitującą “antologię” wycin­
ków z prasy sowieckiej w przekładzie 
francuskim i z dotatkiem, w którym 
zamknął swoje rozważania o korupcji 
w społeczeństwie rosyjskim. Całość 
ma wymowny tytuł: “La kleptocra­
tic” (kleptokracja). W. T.

Po starej cenie $1.50

Rostenkowski Y.C’s Beat Berlin, 
Wis. 9 to 4—9 to 3

Dave Hasto and Bob Nowosad Pitch 
Complete Game Victories 

hitting home-runs—
It was John Stock’s third home-run 

of the day.
Bruce Williams notched the only 

home-run hit by Berlin, Wis. who have 
won the Wisconsin Dist. 12 American 
Legion 1984 baseball title.

The Rosty’s are managed by Gene 
Mozdzierz and coached by Jim Cole 
and Ken Kott.

The Berlin ball club is managed by 
Mr. Kirk Koon and assisted by Tom 
Klien.

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA 

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano 

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kormetan Dende OFMC, Dyrektor

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 8-9 Rano i 1-2 Po Poł.

WTAQ ,300 KC
Niedziela 89 Rano i 2-3 Po Poł.

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHCWS • 

WOPA 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poł.

WONX 1590 KC
Niedziela 8 do 9 Rano

"KŁOPOTY SIEKIERKÓW" 
Stacja WCEV 1450 KC

W Każdy 
Czwartek i Piątek 6:30-7:00 Wiecz.

Kierownik 
BRCNISŁA W ZIELIŃSKI 

Anonser 
JÓZEF ZIELIŃSKI

^SSSSSSSSSKO^MTXOOXO^
OSTATNIE EGZEMPLARZE " 

Bardzo Ciekawej Książki 
1 P.t.

"Za Waszą
i Naszą Wolność"

I Zbiór autentycznych i ciekawych przeżyć żołnierzy 
polskich z drugiej wojny światowej.
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Wałęsa o Potrzebie 
Dialogu

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
szlości, do której nie ma powrotu.

“Jeśli nie stworzy się warunków 
do pluralizmu, o jakim mówimy, 
zderzenie pomiędzy większością Pola­
ków a rządem może okazać się nie­
uniknione”, oświadczy! Wałęsa. Prze­
wodniczący doda! również, że “Soli­
darność” nie zamierza stanowić opo­
zycji dla związków utworzonych pod 
patronatem reżimu w 1982 roku, 
które zrzeszają obecnie 4.5 min człon­
ków.

“Solidarność” w chwili narzucenia 

stwierdzi!, że jako Polak popiera ich 
znoszenie oraz podkreślił, że spełniły 
one swą rolę propagandową, a obecnie 
z propagandowego punktu widzenia 
powinny zostać zniesione.

W wywiadzie, przygotowanym przez 
stację telewizyjną CBS, o sankcje 
zapytano również asystenta sekretarza 
stanu do spraw europejskich, Ri­
charda Burta. Stwierdził on, że Stany 
Zjednoczone wyraziły gotowość wyco­
fania swojego sprzeciwu odnośnie 
przyjęcia Polski do Międzynarodo­
wego Funduszu Walutowego dopiero

narodowi stanu wojennego liczyła 9 
min członków, niemniej, jak podkre­
ślił Przewodniczący, “gdyby została 
przywrócona może być mniejsza od 
nowych związków i może współdziałać 
z nimi na zasadzie partnerstwa”.

Wałęsa położył duży nacisk na 
fakcie, że nie można mówić o pełnej 
amnestii dla więźniów politycznych, 
dopóki niektórzy z nich, jak n.p. Bog­
dan Lis znajdują się w więzieniach. 
Lis, działacz Podziemia, zatrzymany 
w czerwcu tego roku, został oskarżony 
o zdradę, w więc rzekome przestęp­
stwo nie objęte amnestią.

Przewodniczący “Solidarności” 
przyznał również, że zwalniani z 
więzień działacze są z nim w kontak­
cie, lecz nie chciał mówić w wywia­
dzie dla amerykańskich środków ma­
sowego przekazu o szczegółach plano­
wanej konferencji władz “Solidar­
ności”.

Zapytany o sankcje ekonomiczne

wówczas, kiedy amnestia zostanie w 
pełni wprowadzona w życie. Ma ona 
objąć 652 więzionych za przekonania, 
podczas gdy według danych rządu 
amerykańskiego więzienia opuściło 
dopiero 550 działaczy.

Ponieważ reżim obiecał, że reali­
zacja amnestii zostanie zakończona 
za miesiąc władze Stanów Zjednoczo­
nych mają jeszcze 2 tygodnie czasu, 
by bliżej zapoznać się z sytuacją 
w Polsce i ewentualnie spełnić swoje 
obietnice odnośnie IMF.

. Chiny 
Krytykują 

Stanowisko US
Mexico City, Meksyk (UPI)—Na 

toczącej się w Meksyku, międzynaro­
dowej konferencji poświęconej pro­

T
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochńszy mąż mój, 
ojciec i dziadzio nasz, śp.

Eugeniusz Trąbka 
przez nieszczęśliwy wypadek, po­
żegnał się z tym światem, opatrzo­
ny św. Sakramentami, dnia 23-go 
lipca 1984 roku, o godzinie 12:50 
w nocy w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 14-go sierpnia, o godzinie 8:15 
rano, z zakładu pogrzebowego Casey- 
Laskowski i Syn pnr. 4540-50 W. Di- 
versey Ave., do kościoła św, Jacka 
(Msza św. o godzinie 9-ej), a stam­
tąd na cmentarz św. Józefa na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Krystyna, żona; córka z mężem, 
oraz wnuczek i wnuczka; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się:
Casey Laskowski i Syn, 
Telefon 777-6300.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia i prababcia nasza, śp.

Bronisława 
Chizewska 

(żona śp. Bolesława, 
matka śp. Władysława) 

Członkini Tow. Stefanii Chmieliń­
skiej Grupa 234 ZPA, po krótkiej 
chorobie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona św. Sakra­
mentami, dnia 11-go sierpnia 1984 
roku, o godzinie 2:45 po południu 
w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od 
4-ej po południu.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 14-go sierpnia, o godzinie 8:45 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
6000 Milwaukee Ave., do kościoła 
OUr Lady of Fatima, a stamtąd do 
cmentarz św. Wojciech na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Theodora, Helena i Alicia, córki; 
Ludwik, syn; Edward Ross i Ro­
bert Jansen, zięciowie; Katarzyna, 
synowa; oraz wnuki, wnuczki i pra- 
wnuczęta; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Zakład 
Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie, 
telefon 774-4100.

blemowi przeludnienia Ziemi, z bardzo 
ostrą krytyką pod adresem stano­
wiska StanówZjednoczonych wystąpili 
przedstawiciele delegacji chińskiej. 
Ich krytyka dotyczyła wcześniejszej 
wypowiedzi kierownika delegacji 
USA, Jamesa Buckleya, iż Washing­
ton nie będzie dłużej dofinansowywał 
żadnych programów kontroli urodzin, 
które przewidują między innymi 
zabiegi usuwania ciąży.

Chińczycy oświadczyli, że podejście 
Stanów Zjednoczonych jest oderwane 
od rzeczywistości. Przypomnieli, że 
w ich kraju żyje ponad miliard odby- 
wateli, z których wielu cierpi głód 
i nędzę. W tej sytuacji wprowadzenie 
tam modelu rodziny 2+1 uznano za 
konieczne. Celem nadrzędnym była 
walka z biedą oraz konieczność wy­
żywienia tak licznego społeczeństwa. 
Dlatego też stosowanie zabiegów sztu­
cznego spędzania płodów jest dopusz­
czalne, aczkolwiek sposób ten uważa 
się za ostateczność.

Ideałem Chin będzie społeczeństwo, 
liczące 1.2 mid obywateli. Większy 
przyrost naturalny uważa się tam za 
podstawową przeszkodę na drodze 
poprawy bytu narodu. Dlatego model 
“jedno małżeństwo—jedno dziecko” 
będzie jeszcze obowiązywał w Chinach 
przez najbliższych 20-30 lat.

Stanowisko delegacji amerykańskiej 
skrytykowali również przedstawiciele 
Birmy, Ukrainy, Wietnamu i Czecho­
słowacji. Łącznie w toczącej się 
obecnie konferencji w sprawie prze­
ludnienia uczestniczy 140 krajów i 
organizacji międzynarodowych, a 
patronat nad całą imprezą sprawuje 
ONZ.

Pod koniec ubiegłego tygodnia 
minister spraw wewnętrznych Meksy­
ku, Manuel Bartlett oraz sekretarz 
generalny konferencji dr Raphael 
Salas podpisali porozumienie, na mocy 
którego Meksyk otrzyma fundusze na 
własne programy kontroli zaludnienia.

Morderstwa 
i Szantaż

Oslo, Norwegia (CSM) — Rząd Nor­
wegii oskarżył we wtorek lewicowy 
reżim Libii o poddanie wymyślnym 
torturom dwóch norweskich maryna­
rzy, którzy zmarli w wyniku odniesio­
nych obrażeń. Przybili oni do brzegów 
Libii na pokładzie statku handlowego 
“Germa Lionel,” który zawinął do 
Trypolisu 11 maja. W zeszłym miesią­
cu Libijczycy wypuścili przetrzymy­
wany tam statek, kiedy jego właści­
ciele złożyli zapewnienie, że nie pisną 
o oburzającym incydencie ani słowa.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy mąż mój, ojciec i brat, śp.

Zdzisław J. Hurman
po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony 
św. Sakramentami, dnia 11-go sierpnia 1984 roku, o godzinie 4:50 rano, 
w średnim wieku.

Zwłoki można odwiedzać we wtorek i w środę po godzinie 4-ej po 
południu.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 16 sierpnia, o godzinie 9:15 
rano, z zakładu pogrzebowego Casey-Laskowski i Syn pnr. 4540-50 W. 
Diversey Ave., do kościoła św. Franciszka z Asyżu (Msza św. o 10-ej). 
Zwłoki będą przewiezione i pochowane w Polsce.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:
Żona, Irena z rodziną.

Pogrzebem zajmują się: Casey Laskowski i Syn, telefon 777-6300.

PARYŻ. — Bomba, podłożona przez nieznanych sprawców 
w siedzibie Europejskiej Agencji Kosmicznej wyrządziła po­
ważne szkody. (UPI)

Posłanie
Kardynała Bernardino

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

ok. 700,000, powiedział, iż “pamiętają 
oni kościół w Polsce i wspominają 
go z” miłością oraz zapewniają go 
o swoim poparciu oraz solidarności?

Słowa kardynała nagrodzone zostały 
oklaskami. Jedna z wiernych, Sabina 
Słomińska, powiedziała, że nagradza­
nie duchownych oklaskami nie należy 
do zwyczajów w polskich kościołach, 
“ale słowo solidarność wywołuje zaw­
sze aplauz?

Po mszy w Bydgoszczy, wierni od­
śpiewali kardynałowi “Sto Lat” oraz 
hymn religijny “Boże coś Polskę?

Msza w kościele bydgoskim oraz 
kazanie kardynała Bemardina były 
wielkim świętem polskich wiernych 
tego szarego przemysłowego miasta, 
liczącego ok. 330,000 mieszkańców.

Po zakończonej mszy, gość z Chi­
cago oraz towarzyszące mu osoby 
zwiedziły budowę 4 nowych kościołów.

Jeden z nich, kościół “Pięciu Świę­
tych Męczenników,” którego budowa 
jest na ukończeniu, służy już ok. 12,000 
rodzin.

Od czasu kiedy rząd polski złagodził 
restyrkcje w stosunku do budowy no­
wych kościołów, Polacy ukończyli ich 
ok. 1,200. Biskup Jerzy Dąbrowski 
powiedział, że po 40 latach zaniedbań, 
w budowie kościołów Polska zaczyna 
nadrabiać dopiero zaległości.

Wizyta kardynała Bemardina w 
Polsce potrwa 10 dni, a w jej pro­
gramie przewidzianych jest 27 kazań.

Głównym ich tematem będzie pod­
kreślenie związków łączących wier­
nych w obu krajach bez względu na 
różnice narodowe oraz kulturowe.

Największą i najważniejszą sprawą, 
która nas łączy, jest wiara w Boga 
oraz przynależność do Jego Kościoła.

“Jest to związek, którego nikt nie 
może nam odebrać? powiedział kar­
dynał Bemardin. “Związek ten rodzi 
między nami solidarność, która jest 
dla obu stron korzystna oraz wzbo­
gacająca.”

Pierwszym z obowiązków jaki do-

Iran Popiera 
Podwyżkę 
Cen Ropy

Bejrut, Liban (UPI) — Prezydent 
Iranu, Ali Kamenei powiedział dele­
gatom kartelu OPEC. że ceny ropy 
powinny być podniesione do “odpo­
wiedniego poziomu”.

Irańska Agencja Prasowa doniosła: 
“Prezydent oświadczył, że jedynym 
sposobem wiodącym do zabezpiecze­
nia roli i znaczenia OPEC jest utrzy- 
namie cen ropy na odpowiednim po­
ziomie”.

Przybyła do Teheranu delegacja 
OPEC skalada się z ministrów do 
spraw ropy Algierii, Wenezueli i Zjed­
noczonych Emiratów Arabskich. De­
legacja odwiedzi także Irak, Kuwejt, 
Arabię Saudyjską, Libię i Indonezję 

Specjalista do spraw Bliskiego 
Wschodu w Nowym Jorku powiedział, 
że cena ropy prawdopodobnie spa- 
dnie, ponieważ Arabia Saudyjska, 
główny producent utracił możność 
wpływania na stabilizację światowe­
go rynku naftowego.

OPEC, która ustala ceny ropy na­
ftowej dla 13 członków, oficjalnie li­
czy 29 dolarów od baryłki. Jednakże, 
conajmniej ośmiu członków Organi­
zacji, w tej liczbie Iran, sprzedaje 
ropę po niższej cenie.

Wysoki urzędnik irański zaprzeczył 
pogłoskom, jakoby Iran miał zamiar 
występić z OPEC. Algierski minister 
do spraw ropy, Belkacem Nabi ró­
wnież oświadczył, że kraj jego nie 
ma zamiaru opuścić kartelu naftowe­
go. “Pogłoski takie zostały sfabryko­
wane przez tych, którzy prowadzą 
wojną przeciwko OPEC”, oświadczy! 
on w wywiadzie dla znajdującej się 
w Wiedniu agencji prasowej kartelu. 

pełnił kardynał, było oddanie czci 
zmarłemu kardynałowi Stefanowi Wy­
szyńskiemu, prymasowi Polski w la­
tach 1948-81. Nad grobem jego w 
katedrze św. Jana, przyozdobionym 
świeżymi kwiatami, kardynał Ber- 
nardin przypomniał wiernym wkład 
prymasa Wyszyńskiego w walkę o 
prawa człowieka w Polsce. Jego nie- 
ustąpliwość w tej walce była przy­
czyną jego aresztowania oraz wię­
zienia w latach pięćdziesiątych.

W czasie sobotniej modlitwy nad 
grobem św. Wojciecha, kardynał Ber- 
nardin zacytował fragment wypowie­
dzi apostoła Pawła, co miało oznaczać 
posłanie oraz zachętę dla współcze­
snych wiernych w Polsce: “Jestem 
zadowolony ze słabości, złego trakto­
wania . . . cierpienia, prześlado­
wania oraz (innych) trudności dla 
Chrystusa, ponieważ wtedy kiedy je­
stem bezsilny, jestem mocny.”

Nacisk 
Na Senatorów 
w Sprawie MX 
(CT) — Prezydent Reagan usiłował 

wywrzeć przez telefon presję na sena­
torów w kierunku uzyskania ich po­
parcia dla produkcji pocisków MX 
przed ponownym głosowaniem w 
Senacie.

Przywódca mniejszości demokra­
tycznej w Senacie, Robert Byrd, po­
wiedział, że Reagon zadzwonił do nie­
go w poniedziałek. Byrd uprzedził 
Reagana, że jego nalegania na wyż­
szym budżecie wojskowym i stano­
wisko w sprawie pocisków MX unie­
możliwiają przyjęcie budżetu dla Pen­
tagonu na rok następny. Oświadczył 
on, że nie jest pewien jaką postawę 
zajmie w czasie głosowania nad po­
ciskami MX.

Prezydent telefonował także do nie­
których senatorów republikańskich.

Marszałek Izby kongr. Thomas 
O’Neill przepowiedział w rozmowie 
z dziennikarzami, że Izba znowu nie 
uchwali funduszy na produkcję poci­
sków MX. Z powodu pocisków MX 
budżet obrony ugrzązł w Międzyizbo- 
wym Komitecie.

Uchwalony przez Senat budżet 
obronny jest o około 7.5 procent wyż­
szy niż budżet na 1984 rok. Natomiast 
budżet zaproponowany przez Izbę 
przekracza budżet 1984 roku o około 
5 procent. Przywódca demokratów 
powiedział Reaganowi, że “nie otrzy­
ma więcej niż 5 procent?

keagan powiedział w rozmowie z 
Byrdem, że odziedziczył problemy 
obronne po swoich poprzednikach.

Byrd odpowiedział na to: “Powi­
nien Pan przestać spoglądać wstecz 
i wziąć na siebie odpowiedzialność 
. . . Nie może Pan obarczać winą 
za wszystko Jimmy Cartera!’ Prez. 
Reagan przyznał w rozmowie z sen. 
Byrdem, że zaniedbania w sprawach 
obronnych sięgają czasów admini­
stracji Nixona i Forda.

Wyznaczono 
Datę Przesłuchania

Dziś i jutro odbędzie się przesłu­
chanie w Dirksen Federal Building 
w sprawie odszkodowania jakie firmy 
produkując “Agent Orange” mają 
wypłacić weteranom wojny wietnam­
skiej. Sędzia Jack Weinstein z Nowego 
Yorku, który będzie prowadził prze­
słuchanie, odwiedza różne ośrodki, 
żeby zbadać czy weterani zgadzają 
się na $180 milionowe odszkodowanie.

Wielu weteranów nie zgodziło się 
na wyżej wymienioną sumę. Sędzia 
ma ostatecznie wydać opinię o tym, 
czy propozycję firm należy przyjąć 
czy nie.

Głosujący Decydują 
o Losie Ameryki

Niewielkie Kroki 
We Właściwym Kierunku

Proklamowanie w Polsce Amnestii, 
która objęła również większość wię­
źniów politycznych, określono w Sta­
nach Zjednoczonych jako “niewielki 
krok we właściwym kierunku”. W 
jego następstwie administracja wa- 
shingtońska zniosła dwie sankcje 
przeciwko Polsce, a mianowicie przy­
wróciła regularne połączenia lotnicze 
oraz wznowiła współpracę kulturalną 
i naukową pomiędzy obydwoma kra­
jami. Reżim Jaruzelskiego nazwał de­
cyzję Washingtonu “niewielkim kro­
kiem we właściwym kierunku”.

Dobrze, że dzięki amnestii setki 
ludzi, więzionych za przekonania wra­
cają do domów, lecz każdy, kto będzie 
próbował utożsamiać to posunięcie 
reżimu z gestem w kierunku porozu­
mienia narodowego, popełni błąd. 
Czym jest amnestia, powiedział 
zwolniony w zeszłym tygodniu przy­
wódca KSS “KOR”, Jacek Kuroń, 
który określił ją jako “przedłużanie 
bezprawia”. Właściwie określili ją 
również sprawozdawcy rozgłośni ra­
diowej podziemnej “Solidarności”, 
którzy stwierdzili, że “z więzień wy­
puszczono jedynie zakładników, by 
wycisnąć z Zachodu trochę dolarów”.

Na szczęście prezydent Reagan do 
naiwnych nie należy, toteż główne 
sankcje ekonomiczne pozostawił w 
mocy. Wiadomo, że ani to, iż samoloty 
PLL “Lot” będą lądować na amery­
kańskich lotniskach, ani kontakty 
akademickie pomiędzy USA i Polską 
nie napełnią kiesy Jaruzelskiego. 
Dyskusyjna jest sprawa wycofania 
sprzeciwu USA odnośnie przyjęcia 
Polski do Międzynarodowego Fundu­
szu Walutowego. Prezydent Reagan 
zapowiedział, że USA wycofają sprze­
ciw, gdy amnestia zostanie w pełni 
wprowadzona w życie.

Reżim chwali się, że w pierwszych 
dwóch kwartałach 1984 roku nastąpił 
wzrost produkcji przemysłowej o 
4.8%. Poinformowano, że jest to za­
sługą górnictwa węgla kamiennego 
oraz przemysłu metalowego. W dal­
szym ciągu zarobki obywateli rosną 
jednak prędzej, niż produkcja dóbr 
konsumpcyjnych. Skutek jest oczy­
wisty—nie następuje poprawa stopy 
życiowej społeczeństwa.

Niektórzy twierdzą, że przyjęcie 
Polski do Międzynarodowego Fundu­
szu Walutowego będzie słuszne, gdyż 
otworzy Polsce drogę do nowych 
kredytów, da więc tak potrzebny 
zastrzyk jej pogrążonej w kryzysie

Otruty 
Napoleon

Montreal (CSM) — Znany aktor 
Jack Nicholson zakupił prawo wyłącz­
ności na zrealizowanie filmowej wersji 
bardzo kontrowersyjnej książki “Mor­
derstwo Napoleona”. Jej autorzy: 
przemysłowiec z Montrealu, Ben 
Weider oraz szwedzki lekarz, Sten 
Forshfyud dowodzą w niej, że Napo­
leon został otruty arszenikiem przez 
arystokratę, związnego z Burbonami. 
Wypadki te działy się na wyspie Świę­
tej Heleny w( 1821 roku.

Książka została przetłumaczona na 
8 języków i cieszy się ogromną popu­
larnością. Za prawo jej sfilmowania 
Nicholson zapłacił $250,000. Zapo­
wiedział że realizacją jej adaptacji 
filmowej zajmą się ci sami produ­
cenci, którzy odnieśli wielki sukces 
filmem “Lot nad Kukułczym Gniaz­
dem”. Reżyserem oraz otwórcą głów­
niej roli w “Morderstwie Napoleona” 
będzie sam Nicholson. 

gospodarce, a w efekcie przyniesie 
korzyści przeciętnym obywatelom. 
Należy jednak pamiętać, że członkow­
stwo w IMF niekoniecznie musi okazać 
się dla Polaków błogosławieństwem. 
Według założeń tej organizacji będzie 
ono związane z polityką “zaciskania 
pasa”, a więc bardzo rygorystycz­
nymi programami kontroli cen i za­
robków. A czy Polacy mają jeszcze 
na czym zaciskać pasa?

W tej sytuacji tu i ówdzie odzywają 
się glosy, że faktycznie jest to ślepy 
zaułek, ale jak się uprzeć i tu istnieje 
rozwiązanie. Po prostu należałoby 
znieść 2 pozostałe sankcje, a więc 
przywrócić Polsce status największe­
go uprzywilejowania i udzielić jej 
nowych pożyczek. Tyle tylko, że wów­
czas reżim nie będzie się już nawet 
starał sprawiać wrażenia humanitar­
nego i wszystkie przejawy opozycji 
zniszczy bez pardonu i do końca, z 
właściwą sobie bezwzględnością.

Wynika z tego tylko jeden wniosek— 
sankcje muszą stanowić element 
przetargowy, którym trzeba gospo­
darować mądrze, ostrożnie i byle nie 
za szybko. Wiele zależy od tego, w 
jaki sposób rozwinie się sytuacja w 
Polsce po zwolnieniu czołowych dzia­
łaczy.

Wypuszczony ostatnio na wolność, 
przedstawiciel “Solidarności” z rejonu 
Warszawy powiedział: “Wszystko za­
leży od realiów, a realia nie zmieniły 
się przecież ani o jotę. Rozmawianie 
o związkowym pluralizmie, a zwłasz­
cza mówienie o tym przy obecnym 
nastawieniu Moskwy, jest całkowicie 
bezsensowne. Moskwa nie zgodzi się 
na powrót do przeszłości nawet jeśli 
Jaruzelskiemu przyjdzie taka myśl do 
głowy. Z tego musimy zdawać sobie 
sprawę my sami i muszą to również 
zrozumieć Amerykanie”.

Zresztą nawet reżim pokazał już, 
jak wygląda jego “dobra wola”. 
Zwolniony przed dwoma tygodniami 
działacz ‘’Solidarności” z rejonu 
dolnośląskiego, Władysław Frasyniuk 
natychmiast po wyjściu na wolność 
spotkał się z przewodniczącym TKK 
podziemnej “Solidarności”, Zbignie­
wem Bujakiem. Gdy po paru dniach 
Frasyniuk wrócił do domu we Wro­
cławiu, został wezwany do biura pro­
kuratora, gdzie powiedziano mu, by 
lepiej unikał w przyszłości podobnych 
spotkań. A gdyby mimo wszystko 
przyszła mu na nie ochota, niech 
się liczy z ponownym aresztowaniem.

Tyle o ugodzie i narodowych poro­
zumieniach. Co w takim razie zamie­
rzają robić zwolnieni działacze? Wiele 
powinno się wyjaśnić podczas ich 
planowanej konferencji z Wałęsa, 
lecz jak zauważył Frasyniuk, najwcze­
śniej może ona dojść do skutku we 
wrześniu. Po prostu w tej chwili nie 
wszyscy znaleźli się już na wolności.

Każdy stara się unikać spekulacji 
co do najbliższej przyszłości politycz­
nej Polski. Możliwości jest wiele, a 
jedną z nich przedstawił ów zwolniony 
działacz “Solidarności” z Warszawy, 
który poprosił o nieujawnienie jego 
nazwiska. Stwierdził on bowiem, że 
zwalniani z więzień działacze mogą 
wstępować do tych związków, które 
legalnie istnieją obecnie w zakładach 
pracy i starać się o wybór do władz 
związkowych. Reżim twierdzi, że 
związki te są “niezależne”, niech więc 
przypomni sobie, na czym polega 
prawdziwa niezależność. “Prędzej 
czy później będziemy chyba musieli 
wstąpić do tych związków”, powie­
dział działacz, a czas pokaże, czy 
jego prognozy są słuszne.

____________________ (l.m.)

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń— 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe—podawać ogłosze­
nia wcześniej.
1. Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po­

winny być dostarczone co najmniej na dwa dni przed 
dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w 
piątek)—muszą być dostarczone DO WTORKU DO 
GODZINY 4-EJ PO POŁUDNIU.

2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane 
codziennie do 1-ej po południu — na następny dzień, 
DO wydania WEEKENDOWEGO DO ŚRODY DO GO­
DZINY 4-EJ.

3. NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek 
do piątku od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, oraz 
od 8-ej do 3-ej na dzień następny.
Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 

oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń—liczymy na łaskawą 
współpracę.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO - ZGODA

6100 N. Cicero Ave • Chicago, IL 60646
Telefon 286-0141
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★ Do Wynajęcia

Domy

832-5146

very

Praca Męska

Praca Męska

★ Pomoc Domowa

z

★ Przeprowadzki
PRZEPROWADZKI vanem. 489-1667.

★ Rozmaite

★ Kontraktorzy

Tel.: 545-0999

DONASŹYCH KLIENTÓWTO OUR ADVERTISERS
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Cynthia Stinger scored 10 goals as 
the United States downed winless 
Austria 25-21 in women’s team compe­
tition to finish with a 2-3 record in 
their first Olympic appearance.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

ODPOWIEDZIALNA pani do opieki 
nad niemowlęciem i sprzątania domu. 
Zamieszkać. Własny pokój, łazienka, 
TV. Musi mówić po angielsku. 432-2470.

U.S. women, needing a victory over 
West Germany to win a medal, had 
their hopes dashed wen they were 
tied 1-1 by the German team.

The draw assured West Germany 
either a silver or bronze medal.

The West Germans assured them­
selves of a medal in men’s hockey, 
too, defeating Britain 1-0. They will 
battle Pakistan, a 1-0 upset winner 
over Australia, in the final tomorrow.

South Korea captured its second gold 
medal when Hyoung-zoo Ha defeated 
Douglas Vieira of Brazil in the half­
heavyweight division.

Romania, led by Alexandru Chi- 
culita, took the bronze medal in team 
sabre, edging West Germany 8-7.

Earlier, the Romanians defeated 
the United States 9-3 in the quarter­
finals. The Americans wound up sixth 
after losing 9-7 to China, which took 
fifth place.

XXIII LETNIE IGRZYSKA 
OLIMPIJSKIE ZAKOŃCZONE 
W blasku zachodzącego słońca i wzru­

szającej emocji zakończono wczoraj 
przed północą czasu chicagoskiego 
XXIII Letnie Igrzyska Olimpijskie, 
które mimo braku kilku państw euro­
pejskich, które zbojkotowały tę olim­
piadę, były wielkim sukcesem spor­
towym. Kierownictwu Olimpiady w 
Los Angeles należą się wielkie słowa 
uznania, gdyż zorganizowało ono to 
święto młodzieży bez jakiejkolwiek 
donacji ze strony państwa.

Darrell Pace and Rick McKinney of 
the United States expanded their leads 
over the rest of the men’s field during 
the second day of the four-day event.

In the women’s competition, Li 
Ling juan of China had a three-point 
lead over favored Kim Jin-Ho of South 
Korea, 1,279 to 1,276.

Pace, the 1976 Olympic champion 
from Hamilton, Ohio, led with 1,317 
points, while McKinney, of Glendale, 
Ariz., lost ground to Pace but wound 
up with 1,295 points.

Greg Barton, who was bom with 
clubfeet and has his boat fitted with 
special foot braces, placed second in 
his semifinal heat of the 1,000-meter 
kayak competition to become the first 
American to reach the finals since 
the event was added to the Olympics 
in 1936.

Barton, 24, finished the race in 3 
minutes, 54.18 seconds in the heat 
won by France’s Philippe Boccara 
in 3:52.22. Although he was second, 
Barton’s time was faster than that 
posted by the winners of the other 
two heats.

The top three in each heat quali­
fied for tomorrow’s finals.

Alan Thompson of New Zealand 
took the second semifinal heat in 
3:58.90, and Stephen Jackson of Great 
Britain won the third in 3:56.57. Jack- 
son was followed by two of the medal 
favorites, Yugoslavia’s Milan Janie 
and Romania’s Vasile Diba, in his 
heat.

The U.S. Team of Terry Kent of 
Rochester, N.Y., and Terry White of 
Peru, Ind., qualified for the finals 
in kayak doubles with a third-place 
clocking of 3:29.81 in the semis. POTRZEBNY pomocnik piekarza do 

piekarni w Mt. Prospect. Musi znać 
trochę j. angielski. 870-9500.

2834 N. Laramie
- - - -

American wrestlers Ed Banach, 
Bobby Weaver and Randy Lewis swept 
the Olympic gold medals Thursday 
night, beating a trio of Japanese free­
style competitors.

But officials set aside a prelimi­
nary victory of another American, 
Mark Schultz, ruling he had used a 
banned arm lock and fractured the 
elbow of his Turkish opponent. They 
warned Schultz and his brother Dave— 
who injured the knee of a Yugoslav 
wrestler—that their future bouts will 
be closely watched.

Losing the bout gives Mark a poorer 
record in his group, but he is still 
a strong favorite to win the mdeal.

Banach powered past Akira Ohta 
15-3, taking the 198-pound match on 
technical superiority at 4:02 to com­
plete the evening’s gold-medal sweep.

Weaver pinned Takashi Irie at 2:58 
of their 105% meeting, and Lewis, 
who was pushed hard by Kosei Akai- 
shi, won by a score of 24-11 at 4:52 
of the 136% match.

“It’s unbelievable sitting here as an 
Olympic champion,” Lewis said.

“It’s a great relief,” added Weaver.

W ostatnim dniu zawodów w ujeżdża­
niu koni dwaj Amerykanie uplasowali 
się na pierwszym i drugim miejscu. 
Natomiast brązowy medal przypadł 
zawodniczce ze Szwajcarii — Heidi 
Robiani.

W skokach do wody z platformy 
10 m Amerykanin Greg Louganis zdo­
był zloty medal, jego kolega Bruce 
Kimball srebrny, natomiast brązowy 
przypadł Chińczykowi Li Kongzheng. 
W pływaniu synchronizowanym Ame­
rykanka zdobyła złoty medal, na dru­
gim miejscu uplasowała się Kanadyj­
ka Carolyn Waldo, brązowy medal 
zdobyła Japonka Miwako Moloyashi.

Ostatnie zawody w Igrzyskach Olim­
pijskich to maraton, który wczoraj 
został wygrany przez Portugalczyka 
Carla Lopez, który w pięknym stylu 
przybiegł do mety, bijąc znanych w 
świecie maratończyków. Srebrny me­
dal zdobył Irlandczyk John Tracy, 
brązowy przypadł Anglikowi Charles 
Spedding.

Amerykanie dominowali w tych 
Igrzyskach zdobywając ogółem 174 me­
dali, w tym 83 złotych, 61 srebrnych 
i 30 brązowych. Amerykanie pobili 
również rekord zdobytych złotych 
medali, których zdobyli 80 w 1904 r.

3-godzinna ceremonia zamknięcia 
XXIII igrzysk została tak zorgani­
zowana, że publiczność brała udział 
w świetlnym zestawieniu statku kos­
micznego.

SPRZEDAJEMY 
ODZIEŻ SKÓRZANĄ 

Dla Pań i Panów 
także KOŻUCHY 

TANIO

FIRMA COSTAL LAWN SERVICE 
Zatrudnia wyłącznie Polaków. Anga­
żujemy natychmiast pracowników 
polskich (kobiety i mężczyźni) do 
prac ogrodowych na Florydzie. Po­
czątkowa stawka $5.00 na godzinę.

Proszę dzwonić (813 ) 484-4039 
Krystyna Knop

AUTOMATIC
Browne & Sharp Davenports 

SET-UP AND OPERATE
Experience required. Overtime. Ma­
jor medical insurance and many ben­
efits.

VIEQUES, PORTO RICO. — Ekipy ratownicze wydobywają 
ze szczątków rozbitego samolotu ciała ofiar. Katastrofa wy­
darzyła się 2 sierpnia, zbinęło w niej dziewięć osób, w tym 
ośmiu pasażerów i pilot. (UPI)

OKOLICA BOGAN
(87-a i California)

12 letni dom, 3 sypialniowy, 1% łazien­
ki, wykończony basement, centralne 
ochładzanie, 18 stopowy basen, 2 auto­
wy garaż. $79,900.

M. R. JENKINS
239-7200 776-9408

ROSCOE-PULASKI
4 pokojowe mieszkanie

1 sypialnia, dębowe podłogi, $265 mie­
sięcznie, lokator opłaca użyteczności. 

281-0701 
w języku angielskim.

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy—Polska Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Właśc.

HAS HOME 
IMPROVEMEWNT CO.

891-5959 • Domowy: 775-6644

MĘSKIE I DAMSKIE UBRANIA $2.00
Wszystka odzież w sklepie po $1.00. 

Ogromna wyprzedaż mebli i przyrzą­
dów domowego użtyku. Sklep otwarty 
Poniedziałek — piątek od 10—5. Czwartki 
do 7:30. Zamknięty w soboty. W nie­
dziele od 11—4.

3357 Dempster, Skokie 
677-6365

EKIPA 
STOLARZY 

I PRACOWNICY 
Do zakładania “sidingu”
własnym wyposażeniem, na­
rzędziami i samochodem 
(truck). Top pay.
DZWONIĆ DO STEVE MARSH

Tel.: 583-8925

Kronika 
Olimpijska
LOS ANGELE
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News And Views 
From The Olympic Games

Potrzebna Osoba
Inteligentna, w średnim wieku, wy­
kształcona, mająca praktykę w pracy 
w USA. Wymagany dobry angielski. 
Praca ciekawa dla osoby z inicjatywą. 
Oferty pisemne wymagane.
Księgarnia, 2886 Milwaukee Ave., 

Chicago. 60618

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

FON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

DIE CASTING 
MACHINE OPERATOR 

Chicago manufacturing company is 
seeking an individual who has 5 years 
experience in operating aluminum or 
zinc die casting machinery. ' ‘ 

Please Call SUSAN CARP 
638-1000 

STROMBECKER CORP.
600 N. Pulaski • Chicago 

f.O.f. M/F

HOUSEKEEPER
2 days a week. Must speak 
English and drive car. 25 min­
utes from downtown. Oak 
Brook area. Excellent pay.

325-9686

939-2301
EQUAL HOUSING OPPORTUNITY

4 UNIT CORNER BLDG.
In excellent condition. 3 car garage
G.I. $20.000, plus. Located in North 
Park College Area. C-40 Century 21 
Centre City

Ltd. 327-3300

doroczny polonijny 
turniej tenisowy

Miłośnicy tenisa w Chicago zawia­
damiają, że od soboty, dnia 18 sierpnia 
do soboty, 25 sierpnia odbędzie się 
XII Polonijny Turniej Tenisowy.

W tegorocznym turnieju będą nastę­
pujące konkurencje:

1. Mężczyźni (Men’s Open)
2. Kobiety (Women’s Open)
3. Mężczyźni gra podwójna (Men’s 

double)
4. Gra podwójna mieszana (Mix 

double).
Przyjmuje się w dalszym ciągu zgło­

szenia do wzięcia udziału w tym do- 
rocznym turnieju, a kiero­
wać je należy telefonicznie od 10 rano 
do 10 wieczorem na nr telefonu (1-312) 
286-5167 do środy, 15 sierpnia.

Opłata za udział w turnieju wynosi: 
$4.00 od osoby, młodzież $2.00, gra 
podwójna (debel) $2.00 od osoby.

Uprasza się o jak najszybsze zgło­
szenie do tego ciekawie zapowiadają­
cego się turnieju.

1451 Lunt
Elk Grove Village, ni.

SPRING MAKER
We have positions open on Torrington 
00-0-1 We pay top dollar. Located in 
N.W. suburbs.

658-8449

PART TIME 
SALES HELP 
Catering Office Selling;
Weddings and Parties 

Must speak English and be able 
to work flexible hours. Call for 
appointment between 2 P.M. and 
5 P.M. Monday and Tuesday.

237-6201

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION
IS WEDNESDAY 4 P.M. 

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS
ARE PAYABLE IN ADVANCE

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

KOBIETY DO SPRZĄTANIA 
Na pełen etat. Praca dzienna. Zgła­
szać się osobiście pomiędzy 10 rano 
i 2 po południu.

MINIT-MAID DOMESTIC
(A Private Employment Agency)

7562 N. Milwaukee Ave. • 647-0433 
Proszę Telefonować w Jęz. Angielskim

CENTRAL-LAWRENCE
1 rodzinny, drewniany dom z 
garażem na 2 samochody. Bez 
agentów.

545-5452

OPTOMETRIST’S 
Receptionist and Assistant 

Must speak English and Polish. Doc­
tor’s office or optical experience pre­
ferred. Must type 40 words per min­
ute. Full time, with evening and Satur­
day hours. Call Dr. Krefman 
5227 W. Belmont * 777-7838

TOOLMAKER 
(TOOLROOM MACHINIST) 
We require experienced Toolroom 
Machinist capable of grinding and 
turning to very close tolerances. CNC 
experience helpful. Must have good 
working knowledge of machine shop 
Trig and be self-starter. Only experi­
enced Machinist need apply.

Apply in Person 
Ask for “Erich”

ENGIS CORPORATION 
8035 North Austin 
Morton Grove, IL 

Equal Opp. Emp.

LIVE-IN 
COUPLE

Must speak English, for a synagogue 
in northwest suburb. Please call 

676-0491 For Appointment
Between 7 A.M. and 5 P.M. Friday and 
Sunday 7 A.M. to 12 Noon. No Satur­
day calls, please. Interviews will be 
held Tuesday and Wednesday eve­
nings at 7:30 P.M. Apartment plus 
salary and hospitalization.

BENSENVILLE
3 bedrooms in country setting area. 
Large lot 259x59. $68,500. Call Patricia 
Walman Century 21—Ferrari 595-2434 
1098 W. Irving Park • Bensenville

POTRZEBNI OPERATORZY
Do Szlifierek — Gwinciarek 

(Thread Grinders)
Nauczymy osoby z odpowiednimi zdolnościami i 
doświadczeniem w pochodnej dziedzinie. Muszą 
mieć zieloną kartę i stały pobyt w Stanach Zjed­
noczonych. Zgłaszać się osobiście

GAGE ASSEMBLY CO.
3771 W. Morse Ave.

SENIOR 
CITIZENS 

Affordable downtown housing for 
senior citizens 62 years of age 
and over. Excellent security, 
transportation, on-śite supermar­
ket.

PALATINE
In-law arrangement. All brick ranch 
home with separate apartment for 
mom! 2 kitchens, 2 living rooms. 2 
baths, rec room, 4 bedrooms, nice yard, 
garage. Full basement. See today! AND 
move right in!..............................$83,500
RE/MAX Gloria 398-3050

IT’S TIME TO COME BACK HOME . . . 
BACK TO THE GOOD LIFE . . . 

BACK TO BEAUTY . . . 
Montreal Is Calling All

REGISTERED NURSES
The Montreal Children’s Hospital invites nurses to apply for positions 
in general settings and critical care units.
Salaries open, depending upon experience and education. Plus the 
best of benefits offered.
REQUIREMENTS:

-AH Applicants Must be Licensed in Quebec or 
—Eligible to Practice in the Province of Quebec. 
—French Knowledge an Asset. 
Please Submit Your Resumt to the Nursing Director 

MONTREAL CHILDREN’S HOSPITAL 
2300 Tupper Street

Montreal (Quebec) Canada H3H 1P3 
or Phone 514—934-4451

BLUE ISLAND
Parafia Św. Izydora (St. is:dore Parish) 
4 sypialniowy, murowany dom, l*/> ła­
zienki. Garaż. Basement. Blisko wszy­
stkiego. $59,000 lub najlepsza oferta.

RUSNAK REAL ESTATE 
388-9294

BABY SITTER
2 Children & light housework. 3 days 
a week. Lincoln Park Area.

Can 549-0221
HOUSEKEEPER

Non smoker. Live in. Needed for 
working Mom. 3 school age children. 
Northbrook. Own room. Call VICKI 

674-7742 mon-fri. 10 A.M. do 4 P.M.

— ELMHURST —
3-Bdrm. Cape Cod. Lg. 1st Fir. Family 
Room. Custom Kitchen Cabinets, w/w 
Carpeting. C/A, Fenced-in Yard. Near 
Schools. Good Family Neighborhood. 
Original Owner. 
$89,500

4941W. Montana (2432 N.) 
Super family, 4 BR brk. home, 
full cab. kit. Cent-air. Fin. bsmt. 
Very clean. Hurry and bring 
the kids. $68,400. 452-5045

CENTURY21
2650 N.St. Louis

For Sale By Owner. Live Free
Plus $850 a-month income! Your newly 
irem. 1-st fir. apt. is waiting:

6-Rm’s — 3 Bdrm’s 
2-nd Fir .-7 Rm’a — 4 Bdrm’s 
3rd Fir.-5 Rm’s — 3 Bdrm’s 
In-Law Base. Apt. — 3 Rm’s 

In good condition-near trans, school’s 
+ shppg.

Drive- By And Look 
CaB 871-6006 — 224-6106

★ Zguby___________
ZGUBIONO paszport polski seria PB. 
Nr. 917998 — Sroka Władysław.

ZAROBEK OD $250 do $300. 
TYGODNIOWO 

Opieka nad starszą osobą 
BERIS EMPLOYMENT AGY. 
4962 N. Milwaukee 736-9448

LIVE IN 
COMPANION AIDE 

To care for woman confined to wheel- 
chair.Some english helpful.

Call betwen 4-6 PM. 345-3421

SITTER OR NANNY 
HOUSEKEEPER 

Experienced sitter-housekeeper for 
infant. 5 days a week. Excellent 
starting salary. Near north location. 
Flexible schedule and experience 
required.
___________642-5657___________

CHILD CARE
Permanent, non live-in child care po­
sition for mature, experienced, Eng­
lish speaking woman in our Palatine 
home. 3 fun, well behaved boys and 
mom and dad, need organized, ener­
getic, loving woman to stabilize our 
home. Own transportation and refer­
ences required.

CALL 358-4415

★ Naprawa TV
NAPRAWA telewizorów V.C.R., w 
waszym mieszkaniu. Gwarancja. A. 
Gil 966-5831.

★ Malowanie_______
MALUJEMY—tapetujemy, wykonu­
jemy wszelkie remonty. 286-0864; 
276-4725.

★ AUTO_______________
OPIEKA nad małymi dziećmi, pokój 
i wyżywienie. Praca w zachodnim 
przedmieściu. 964-5264.

WANTED engineer on (Holloreith)
Analytical machines. Call: 792-3153.

POSZUKUJEMY WYSOKO 
KWALIFIKOWANYCH 

Pracowników
Do sidingu, praca w akordzie, daiemy i 
cały potrzebny sprzęt. Zgłaszać się 
osobiście.

4141 W. BELMONT

* Praca Żeńska
POTRZEBNA

Pomoc do kuchni do wydawania posit 
ków i trochę gotowania. Minimalna 
znajomość języka angielskiego po­
mocna. Możemy zapewnić mieszka­
nie i wyżywienie. Zgłaszać się:

RED’S RESTAURANT 
4845 W. 14th Street 

Cicero, Dl.
POTRZEBUJE uczciwą bartenderkę 
na pełen etat. 2906 N. Pułaski. Tel.: 
736-5040.

GENERAL 
FACTORY HELP 

Machine Experience Helpful 
2701 S. 12th Ave.

Broadview 
865-1077 • Rich

COOK
For nursery school. Pros­
pect Heights area. Hours 
10-2. Monday-Friday.

Call in English only 537-4466

<

Pomoc Domowa

FINAŁOWA TABELA 
XXIII IGRZYSK OLIMPIJSKICH

USA.........................
Ziole Sreb. Br. Razem
83 61 30 174

RFN......................... 17 19 23 59
Rumunia.................. 20 16 17 53
Kanada.................... 10 18 16 44
Wielka Brytania ... 5 10 22 37
Chiny....................... 15 8 9 32
Włochy.................... 14 6 12 32
Japonia.................... 10 8 14 32
Francja.................... 5 7 15 27
Australia................ 4 8 12 24
Korea Południowa.. 6 6 7 16
Szwecja.................... 2 11 6 19
Jugosławia.............. 7 4 7 18
Holandia.................. 5 2 6 13
Finlandia................ 4 3 6 13
Nowa Zelandia....... 8 1 2 11
Brazylia.................. 1 5 2 8
Szwajcaria.............. 0 4 4 8
Meksyk.................... 2 3 1 6
Dania....................... 0 3 3 6
Hiszpania................ 1 2 2 5
Belgia...................... 1 1 2 4
Austria.................... 1 1 1 3
Portugalia.............. 1 0 2 3
Jamajka.................. 0 1 2 3
Norwegia................ 0 1 2 3
Turcja...................... 0 0 3 3
Wenezuela.............. 0 0 3 3
Maroko.................... 2 0 0 2
Kenia....................... 1 0 1 2
Grecja...................... 0 1 1 2
Nigeria.................... 0 1 1 2
Porto Rico 0 1 1 2
Algeria.................... 0 0 2 2
Pakistan.................. 1 0 0 1
Kolumbia................ 0 1 0 1
Egipt....................... 0 1 0 1
Irlandia.................... 0 1 0 1
Wybrz. K. Słoniowej 0 1 0 1
Peru......................... 0 1 0 1
Syria....................... 0 1 0 1
Tajlandia................ 0 1 0 1
Kamerun................ 0 0 1 1
Republik Dominik.. 0 0 1 1
Islandia.................... 0 0 1 1
Tajwan.................... 0 0 1 1
Zambia.................... 0 0 1 1
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Federalny Sąd Apelacyjny 
Odrzucił Zakaz Dla FBI w Chicago 

W Sprawie Śledzenia Działalności Organizacji 
Wywrotowych

Niezwykle ważną decyzję podjął 
Federalny Sąd Apelacyjny, odnośnie 
działalności FBI na terenie Chicago, 
stwierdzając, że sędzia federalny nie 
ma prawa zabraniać agencji prowa-d 
dzenia śledztwa przeciw działaczom 
organizacji, które w swych progra­
mach propagują przemoc.

Decyzja ta została przyjęta przez 
wszystkich siedmiu sędziów Sądu 
Apelacyjnego, unieważniając tym sa­
mym nie tylko orzeczenie sędziego 
sądu federalnego w Chicago Susan 
Getzendanner, ale również wcześniej­
szą decyzję podjętą w tej sprawie 
przez grupę trzech sędziów tegoż Są­
du Apelacyjnego.

Obrady całego zespołu sędziowskie­
go Federalnego Sądu Apelacyjnego 
zwołane zostały wskutek apelacji zło­
żonej w sprawie orzeczenia zabrania­
jącego agencji FBI ’ prowadzenia 
śledztwa, przez Departament Sądow­
nictwa.

Sędziowie w swym ostatnim orze­
czeniu stwierdzili, że zakaz śledzenia 
ugrupowań wywrotowych jest nie­
właściwy, ponieważ warunki posta­
wione przy pozwalaniu na podobne 
śledztwo są zbyt surowe. Podkreślono, 
że FBI ma prawo prowadzić śledztwo 
nawet wtedy, gdy dana organiazcja 
czy grupa społeczna propagują wyko­
rzystanie siły przy walce o swoje 
przekonania.

Ograniczenia zatwierdzone w 1981 
r. stwierdzały bowiem, że śledztwo 
można rozpocząć dopiero wtedy, gdy 
się rzeczywiście wie, iż dana grupa 
odpowiedzialna jest za akty przemo­
cy czy terroru. W opinii Federalnego 
Sądu Apelacyjnego, wyraźnie pod­
kreślono, że za późno jest prowadzić 
śledztwo po dokonanym akcie prze­
mocy, należy starać się, aby zpobiec 
przemocy.

Cała sprawa oparła się na porozu­
mieniu zawartym w lokalnym oddzia­
le sądu federalnego i orzeczeniu sę­
dziego Susan Getzendanner, dotyczą­
cym oskarżeń wystosowanych przez 
organizacje: Lawyers for the Alliance 
to End Repression oraz American 
Civil Liberties Union, które oskarżyły 
zarówno policję chicagowską jak też 
FBI o bezprawne śledzenie aktywis­
tów różnych organizacji sprzeciwia­
jących się polityce rządu, o to, że ce­
lowo próbowano zdyskredytować te 
organizacje. Orzeczenie sędziego w 
tej sprawie zabraniało policji chica- 
goskiej prowadzenia tego rodzaju 
działalności, nie pozwalało również 
lokalnemu oddziałowi FBI na śledze­
nie organizacji. Podkreślono, że za­
daniem sędziów jest przypilnowanie, 
czy agencje działają w myśl prawa, 
nie mają natomiast uprawnień do 
ustanowienia przepisów prawnych, 
które w wypadku FBI są powinnością 
ciała wykonawczego rządu USA.

Rewizja w 12 Klubach Nocnych 
w Puszukiwaniu Ewidencji

W ubiegły piątek w 12 nocnych klu­
bach specjalizujących się w tańcach 
nagich tancerek, agenci władz fede­
ralnych przeprowadzili skrupulatną 
rewizję konfiskując dokumenty, które 
ewentualnie będą mogły w przyszło­
ści pomóc władzom w stwierdzeniu, 
czy rzeczywiście kluby te a wraz z ni­
mi siatka ludzi trudniących się strę- 
czycielstwem i prostytucją, mają po­
wiązania z gangsterami.

Akcja przeprowadzona w piątek 
była od dawna zaplanowana, ale 
utrzymana w ścisłej tajemnicy. Brało 
w niej udział ponad 500 agentów z 
FBI, IBS oraz biur prokuratora stano­
wego i powiatowego. Nie aresztowano 
wprawdzie nikogo, skonfiskowano na­
tomiast zarówno gotówkę, jak też całą 
księgowość tych klubów, łącznie z 
ewidencją stałych klientów. Oprócz 
dwunastu klubów przeprowadzono

Brzeczek Domaga Się 
Debaty z Oponentem

Richard Brzeczek, kandydat partii 
republikańskiej na stanowisko pro­
kuratora stanowego pow. Cook, w 
czasie niedzielnej konferencji praso­
wej jaka odbyła się w jego kwaterze 
wyborczej w śródmieściu, wezwał 
swego oponenta, Richarda Daley do 
przynajmniej czterech debat, na te­
maty najbardziej interesujące wy­
borców, takie jak: bandy uliczne, 
przestępczość, zarówno w mieście jak 
też na przedmieściach oraz na temat 
pracy biura prokuratora stanowego 
pow. Cook.

Richard Daley oświadczył dzien­
nikarzom, że z przyjemnością weźmie 
udział w debatach, z których pierwsza 
jak stwierdził, odbędzie się najprawdo­
podobniej na początku września. 
Zorganizowana zostanie przez Chicago 
Crime Commission.

Projekty 
Przeciwpowodziowe

Dystrykt Sanitarny opracował plan 
kontroli powodzi przedmieść położo­
nych w okręgu wodnym rzeki Little 
Calumet. Rada dystryktu zatwierdziła 
zgłaszanie ofert na wybudowanie re­
zerwuaru wodnego Markham-Harvey, 
którego koszt wyceniono na $7 milio­
nów.

rewizję w dwóch mieszkaniach pry­
watnych w nadziei, że uda się skonfi­
skować dokumenty świadczące o tym, 
iż prowadzona tam jest szeroko zakro­
jona akcja stręczycielska, propagują­
ca prostytucję.

Agenci FBI najbardziej zaintereso­
wani są powiązaniami mafii ze zrewi­
dowanymi lokalami. Agenci IRS inte­
resują się szczególnie tym, czy wła­
ściciele płacą odpowiednie podatki od 
zysków, jakie mają w tych lokali.

Rewizja została przeprowadzona 
równocześnie we wszystkich 12 loka­
lach, czyli punktualnie o godz. 10 wie­
czorem, w każdym lokalu zjawiło się 
po 20 agentów, którzy przeprowadzili 
kontrolę.

Wszystkie skonfiskowane dokumen­
ty zostały obecnie przekazane Fede­
ralnej Ławie Przysięgłych, która roz- 
pocznie je badać w celu w ewentual­
nego oskarżenia winnych niewłaści­
wych praktyk. Nie wyklucza się, że 
co najmniej 50 klientów tych lokali zo­
stanie powołanych przed ławę, jako 
świadkowie. Są bowiem podejrzenia, 
że w niektórych lokalach wabiono ce­
lowo osoby, dobrze podchmielone, aby 
wymóc na nich po wypisaniu czeków- 
na duże sumy (naturalnie bez pokry­
cie). Później uznawszy, że udzielono 
im pożyczki, gangsterzy domagali się 
od nich bardzo dużego procentu przy 
spłacaniu “długu.”

Najwięcej lokali, które zrewidowa­
no znajdowało się na przedmieściu 
Lyons wzdłuż ulicy Ogden. Zrewido­
wano też kilka lokali w Franklin 
Park, Zioń, Chicago Heights, Pala­
tine i Buffalo Grove.

Dwie Ofiary 
Pijanego Kierowcy

W piątek wieczorem doszło do tra­
gicznego wypadku w południowej 
dzielnicy miasta, kiedy 42-letni Ben­
nie Mays stracił panowanie nad kie­
rownicą, wjechał samochodem na 
chodnik i zabił dwie osoby.

Wypadek wydarzył się na ulicy 59 
niedaleko skrzyżowania z ul. Throop. 
Zginęli w nim kobieta i mężczyzna, 
którzy przypadkowo znaleźli się na 
drodze pędzącego samochodu. Jak 
wynika z doniesień policyjnych, kie­
rowca był pijany, nie ma jednak defi­
nitywnych oświadczeń w tej sprawie.

DHAKA, BANGLADESZ. — Ze szczątków samolotu pasa­
żerskiego wydobyto 30 ciał. Samolot uległ katastrofie wsku­
tek monsunu 5 sierpnia. Na pokładzie znajdowało się 49 
osób. Wszystkie zginęły. (UPI)

RANCHO DEL CIELO, KALIFORNIA. — Prezydent Ronald 
Reagan i wiceprezydent George Bush w czasie przechadzki 
po rezydencji prezydenta. (UPI)

*■

Jeszcze Jeden Wyrok 
w Aferze “Greylord” 

Policjant Uznany Winnym Przyjmowania Łapówek
Niecałe cztery i pół godziny obra­

dowała ława przysięgłych, zanim nie 
osiągnięto porozumienia co do winy 
policjanta, Ira Blackwood, który sta­
nął przed sądem oskarżony o przyj­
mowanie łapówek w zamian za po­
zytywne załatwienie sprawy czekają­
cej na rozstrzygnięcie w dwóch od­
działach sądowych: oddziale gdzie za­
łatwiane są sprawy wykroczeń prze­
ciw przepisom ruchu drogowego, oraz 
oddziale drobnych spraw spornych.

Sędzia lokalnego oddziału sądu fe­
deralnego James Moran wyda wyrok 
w następnym miesiącu. Najwyższa 
kara za tego rodzaju przewinienie 
dochodzi do 220 lat więzienia i grzy­
wny w wysokości $125,000. Blackwood 
był oskarżony i został uznany winnym 
wyłudzenia w formie łapówki $4,400 
w 10 sprawach sądowych.

Jest to kolejne zwycięstwo prokura­
tury, która zdołała zebrać dość dowo­
dów, aby przekonać ławników o winie 
oskarżonego. Należy podkreślić, że 
przed kilku dniami, również w jednym 
z procesów dotyczących afery “Grey­
lord;’ jeden z oskarżonych sędziów 
został uznany niewinnym oskarżeń.

Śledztwo nazwane kryptonimem 
“Greylord” dotyczyło pracy Powia­
towego Sądu Okręgowego. Chodziło 
o stwierdzenie, czy prawdziwe są do­
niesienia o tym, że zarówno sędziowie 
jak też pracownicy sądowi są przeku­
pni i chętnie “złatwiają” sprawy po­
zytywnie dla oskarżonego w zamian 
za odpowiednią opłatę.

“Piknik” 
Honorujący Kobiety

W niedzielę w śródmieściu, na 
Richard Daley Plaza, odbył się nie­
zwykły piknik, zorganizowany przez 
demokratów w celu uhonorowania 
kobiet, aktywistek tej partii. Politycy 
zmienili się rolami, tak, że kobiety 
były gośćmi, dla których gotowali 
mężczyźni.

Przy piecykach węglowych, na 
których smażono “hot dogs”, “ham­
burgery”, czy też wyśmienite żebreka, 
można było zauważyć między innymi: 
senatora Alana Dixona (senatorskie 
hot-dogs) i aid. Edward Vrdolyaka 
(aldermańskie żeberka).

Impreza sponsorowana była przez 
nowopowstałą organizację pod nazwą: 
Democratic Women’s Council of Cook 
County.

W sumie od grudnia ubiegłego roku 
w stan oskarżenia postawiono 17 osób.

Z oskarżonych, pięć zostało albo 
uznanych winnymi, albo sami przy­
znali się do winy, dwóch już teraz 
zapowiedziało, że stanąwszy przed są­
dem staną jako winni.

Przewód sądowy przeciw Ira Black­
wood trwał osiem dni. Wśród świad­
ków oskarżenia zeznawał sędzia, któ­
ry zgodnie ze zwycajem, rozstrzy­
gał sprawy w sądzie pow. Cook, jako 
“sędzia-gość”

Zorientowawszy się, że rzeczywiście 
w sądzie tym jest duża korupcja, 
sam zgłosił się do władz, ofiarowując 
swą pomoc w śledztwie. Sędzia Lock­
wood, nosił przy sobie magnetofon 
ukryty w butach kowbojskich, lub 
todze sędziowskiej. W czasie rozprawy 
przesłuchano 76 taśm z nagranymi 
rozmowami pomiędzy oskarżonym a 
agentami śledczymi, w tym z sędzią 
Lockwood.

Obrona starała się utrzymać, że 
oskarżony nie jest winny. Podkreśla­
no, że lubi się chwalić, stąd wypo­
wiedzi o przekupstwie sędziów itd.

Adwokaci Blackwood oświadczyli, 
że odwołają się z apelacją od wyroku.

“W Prez. Reaganie 
Największe Nadzieje”

W ubiegły czwartek, w czasie konfe­
rencji prasowej, duchowny prote­
stancki kościoła babtystów Henry 
Mitchell, ogłosił powstanie nowej 
organizacji zrzeszającej Murzynów, 
której głównym zadaniem będzie 
praca nad tym, aby ponownie prezy­
dentem Stanów Zjednoczonych wy­
brano Ronalda Reagana.

Zdaniem Kitchella, partia demo­
kratyczna zdradziła Murzynów, a 
kandydat tej partii Walter Mondale 
prowadzi “politykę plantacji”. Pod­
kreślił również, że Mondale zraził 
do siebie Murzynów, nie prowadząc 
żadnych rozmów z murzyńską kandy­
datką na urząd wiceprezydenta.

Zdaniem pastora, jedyne nadzieje, 
jakie mogą mieć Murzyni w lepszej 
przyszłości dla siebie, pokładać można 
wyłącznie w wyborze prezydenta 
Reagana.

Organizacja, która powstała dzięki 
funduszom prywatnym a nie z partii 
republikańskiej, ma zamiar prowadzić 
kampanię w skali krajowej na rzecz 
ponownego wyboru prezydenta Rea­
gana.

Policjanci Bez Skutku Szukali 
Sprawiedliwości w Sądzie

Dwaj policjanci, Joseph Miedzia- 
nowski, 31 i John Galligan, 34, wnieśli 
do sądu pozew, domagający się, żeby 
ich zawieszenie w pracy zostało znie­
sione a płace wraz z innymi przy­
wilejami przywrócone.

Anthony Scotillo, sędzia sądu okrę­
gowego, zdecydował, że policjanci nie 
mogą szukać w sądzie rozstrzygnięcia 
ich sprawy dopóki nie są zakończone 
przeciw nim dochodzenia i rada poli­
cyjna nie podjęła decyzji. Sędzia 
oparł swoje stanowisko na sprawach 
podobnych do obecnej, które poprzed­
nio trafiały do sądu.

Joseph Roddy, adwokat reprezen­
tujący obu policjantów, stwierdza w 
pozwie sądowym, że superintendent 
policji, Fred Rice, bez powodu zawie­
sił na 30 dni w obowiązkach służbo­
wych obu policjantów (Rice zalecił 
zwolnienie Miedzianowskiego z pracy).

Edward Stack, w wyjaśnieniu dołą­
czonym do pozwu, wyjaśniał, że kapi­
tan Walter Scott zatwierdził najpierw 
oskarżenie przeciwko duchownemu

Morales, ale po 10 minutach, gdy 
wrócił do pokoju, stwierdził, że nie 
przyjmie takiego oskarżenia. 27-go 
lipca 1983 roku, policjanci ci byli oskar­
żeni o brutalność wobec Andri Khosa- 
ba, z tym że po przeprowadzonym 
przez ławę przysięgłych i prokuraturę 
stanową dochodzeniu, oskarżenia nie 
zostały wniesione.

Miedzianowski i Galligan w rapor­
cie policyjnym stwierdzali, że Mo­
rales został przez nich zatrzymany 
za picie wina z butelki na ulicy i 
za stawianie oporu podczas areszto­
wania. Wówczas pastor kościoła św. 
Łukasza, przy 2914 W. North Ave., 
podał w swoim wyjaśnieniu, że poli­
cjanci zabrali butelkę z rąk mężczy­
zny z którym duchowny rozmawiał, 
stłukli ją o chodnik i Miedzianowski 
pobił Morales, gdy ten zażądał, żeby 
oczyścili chodnik z potłuczonego szkła.

Wniesiony do sądu pozew stwierdza, 
że zeznanie policjantów zostało zlek­
ceważone a oskarżenie Morales prze­
ciwko nim podtrzymane.

Sąd Nie Podejmie Decyzji 
w Sprawie Byrd Przed 29 Sierpnia

Mimo usilnych zabiegów adwoka­
tów reprezentujących Radę Szkolną, 
Stanowy Sąd Apelacyjny opóźnił pod­
jęcie decyzji odnośnie wcześniejszego 
orzeczenia sędziego Wosika, zabra­
niającego Radzie Szkolnej podejmo­
wania jakiejkolwiek decyzji odno­
śnie zatrudnienia nowego superinten- 
denta szkolnictwa, w tym wypadku 
chodzi o podpisanie kontraktu z dr 
Manfordem Byrd.

Rada Szkolna odwołała się od de­
cyzji sędziógo Wosika w nadziei, że 
sprawa zatrudnienia nowego super­
intendents może być załatwiona szyb­
ciej. Tymczasem Sąd Apelacyjny nie 
wykluczając załatwienie całej sprawy 
opóźnił ją przez wyznaczenie termi­
nów stosunkowo odległych. Tak więc 
pisemne wyjaśnienia sprawy, należy 
złożyć w sądzie nie wcześniej, jak do 
29 sierpnia, co równocześnie oznacza, 
że sprawa nie będzie wysłuchana 
wcześniej.

Sędzia Wosik podjął swoją decyzję 
w związku z oskarżeniem wystosowa­
nym przez aktywistkę murzyńską, 
która twierdziła, że Rada Szkolna zła­
mała przepisy dotyczące regulaminu 
o zebraniach Rady Szkolnej. Specjalny 
trzyosobowy komitet tej Rady spotkał 
się bowiem na dwóch zebraniach, bez 
wcześniejszego poinformowania o 
nich publiczności. Na zebraniach 
omawiano szczegóły umowy o pracę z 
kandydatem na nowego superinten­
dents, po tym, jak większością 6 do 5 
głosów Rada Szkolna postanowiła nie 
odnawiać kontraktu z dotychczaso­
wym superintendentem szkolnictwa 
dr Ruth Love.

Rada Szkolna, starając się przy­
spieszyć decyzję o nowym superinten- 
dencie stoi na stanowisku, że rok 
szkolny powinien rozpocząć się już z 
nowym superintendentem, dla dobra 
zarówno uczniów, jak też całego sy­
stemu szkolnego. Niepewności, źle 
wpływają na samopoczucie wszyst­
kich.

Równocześnie aid. Patrick J. O’Con­
nor definitywnie stwierdził, że zebra­
nie miejskiego komitetu do spraw 
nauczania odbędzie się pod koniec 
miesiąca i poświęcone będzie dwóm 
zasadniczym sprawom szkolnictwa. 
Pierwszą będą przesłuchania w spra­
wie okoliczności, które doprowadziły 
do decyzji o nieangażowaniu dr Love, 
drugą — dyskusja i ewentualne za­
twierdzenie kandydatur dwóch człon­
ków Rady Szkolnej mianowanych je­
szcze w kwietniu przez mayora Wash­
ingtona.

W piątek opublikowano wiadomo­
ści, że mayor Washington zwrócił się 
do przewodniczącego specjalnego ko­
mitetu powołanego w celu poszukiwa­
nia kandydatów na członków Rady 
Szkolnej, aby rozpoczęto poszukiwa­
nia kandydata na miejsce Sol Brend- 
zela, który zrezygnował ze swego sta­
nowiska w Radzie przed kilkoma 
dniami. Jest nadzieja, że komitet 
znajdzie odpowiedniego kandydata i 
mayor mianuje go do Rady, zanim od­
będzie się posiedzenie komitetu miej­
skiego do spraw nauczania. W takiej 
sytuacji, komitet będzie mógł zająć 
się również kandydaturą trzeciego no- 
minata mayora do Rady Szkolnej.

Nadwyżka w Budżecie RTA 
Zagwarantuje Stabilizację Cen

John Kramer, przewodniczący 
RTA, powiedział, że jeśli nadwyżka 
powstała w tegorocznym budżecie 
firmy przewozowej będzie zużyta w 
roku 1985, uniknie się w ten sposób 
podniesienia cen biletów za przejazdy. 
Nadwyżka obliczona na $30 do $40 min 
mogłaby być użyta na obniżenie cen 
biletów teraz, ale po kilku miesiącach 
RTA musiałoby i tak wprowadzić 
podwyżki, które rok rocznie są wpro­
wadzane, żeby wyrównać inflację. 
Gdyby więc budżet stanowiący nad­
wyżkę w tym roku przenieść na rok 
następny, podwyżka cen za przejazdy 
nie byłaby konieczna.

RTA oczekuje, że stan przyzna fir­
mie, decyzją Legislatury, $30 do $40 
min w przyszłym roku, i że subsydia 
można by zużyć na potrzeby wewnę­
trzne RTA, takie jak: wymiana za­
plombowanych okien w autobusach 
na takie, które można otwierać i na 
zainstalowanie wentylatorów w sufi­
tach pojazdów.

Użycie pieniędzy na zniwelowanie 
corocznej podwyżki jest możliwe tyl­
ko wtedy, jeśli liczba stałych pasaże­
rów RTA w dalszym ciągu będzie się 
zwiększać i jeśli kontrakty z pracow­
nikami firmy, które mają być dysku­

towane pod koniec roku, me spowodu­
ją drastycznego wzrostu kosztów jej 
operowania.

Michael A. Cardilli, przewodniczą­
cy rady CTA, zaproponował, żeby 
nadwyżka powstała w CTA była zuży­
ta na obniżenie cen biletów na prze­
jazdy, i na poprawienie usług i obsłu­
gi technicznej. Jeffrey Ladd, prze­
wodniczący rady stałych pasażerów 
RTA powiedział, że chciałby żeby 
rada rozważyła możliwość obniżenia 
cen za przejazdy, ponieważ ceny bile­
tów kolejowych w ciągu 4-ech miesię­
cy 1981 roku zostały podniesione o 
100%, gdy ceny biletów autobuso­
wych zostały podniesione o połowę.

Opłaty były obniżone o 10% w lu­
tym i dalsze obniżki powinny być 
jego zdaniem wzięte pod uwagę.

Rada RTA spotka się z reprezen­
tantami CTA, przedstawicielami linii 
autobusowych kursujących na przed­
mieściach, i posiadaczami biletów 
miesięcznych na przejazdy kolejowe, 
1-go października, żeby podjąć decy­
zję w jaki sposób wydać pieniądze 
stanowiące nadwyżkę finansową, bę­
dącą wynikiem zwiększonej ilości pa­
sażerów korzystających z publicz­
nych środków lokomocji.

Dziadek Nielubiący Wnuków 
Podpalił Dom w Którym Mieszkali

Przyrodni dziadek, niezadowolony 
z tego, że jego żona zapraszała do sie­
bie wnuków z pierwszego małżeń­
stwa, po sprzecze z żoną, pożyczył od 
sąsiada bańkę na benzynę, kupił bez- 
zynę, rozlał ją wokół pokoi swego do­
mu i podpalił. W wyniku powstałego 
pożaru dwoje młodszych wnucząt zgi­
nęło, dwoje innych, z obrażeniami, 
przebywa w lokalnych szpitalach na 
leczeniu.

Lawrence Price Sr. mieszkający 
przy 16142 Plymouth Dr., na przed­
mieściu Markham, zezłościł się, po­
nieważ jak twierdził przyrodni wnu­
kowie, którzy przebywali w jego domu 
nie oddawali mu należytego szacunku 
i po kłótni z żoną, późną nocą, z piątku 
na sobotę — podpalił dom. Ofiarami 
pożaru byli dwaj mali chłopcy, w wie­
ku 3 i 4 lat. Matka chłopców, w czasie 
gdy powstał pożar znajdowała się w 
Detroit. Przysłała dzieci do babci, żo­
ny Price Sr. Dzieci były wnukami żo­
ny oskarżonego o podłożenie ognia, z 
pierwszego małżeństwa.

Mimo natychmiastowej akcji stra­
ży pożarnej z kilku sąsiadujących 
miasteczek nie udało się ani uratować 
dzieci, ani domu. Dodatkowo, w poża­
rze doznali obrażeń: dwoje starszych 
przyrodnich wnuków podpalacza, 16- 
letni Joseph Mianor i 13-letnia Mar­
lene, oraz syn podpalacza 15-letni 
Lawrence Price.

Podobno po tym, jak Price podłożył 
ogień pod swój własny dom, spokojnie 
odjechał i zatrzymał się w sąsiednim 
barze, gdzie w kilka godzin po wybu­
chu pożaru aresztowała go policja. 
Stanie on przed sądem oskarżony o

spowodowanie śmierci dwóch osób. 
Dom, który podpalił, został doszczęt­
nie zniszczony.

W czasie gaszenia pożaru kilka 
strażaków i dwóch policjantów odnio­
sło obrażenia próbując uratować dzie­
ci. Na szczęście obrażenia te są nie 
groźne i większość rannych po otrzy­
maniu pierwszej pomocy, zostało 
zwolnionych do domów.

Ofiara Bomby
Bruce A. Niederhuth, 21, mieszka­

niec Prospect Heights został ciężko 
ranny i poparzony od bomby, która 
eksplodowała w North .Chicago przy 
2300 N. Sheridan Rd., w sobotę wie­
czór. Nie wiadomo czy bomba należa­
ła do Niederhuth i dlaczego przyby­
wał on w pobliżu torów kolejowych, 
które znajdują się Yt mili od bazy ma­
rynarki Great Lakes.

Ed Chrapowski, policjant tego 
okręgu powiedział, że jego zdaniem 
nie ma powiązania pomiędzy wypad­
kiem, jaki się zdarzył w sobotę, a 21 
bombami znalezionymi w maju i 
czerwcu, z czego 5 znaleziono w okoli­
cy Chicago. Earl Steven Karr, 24, 
oskarżony o podkładanie tych bomb, 
znajduje się w więzieniu w St. Cloud, 
Minn. Policja w dalszym ciągu pró­
buje ustalić skąd pochodzi materiał 
wybuchowy, który eksplodował w so­
botę.
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